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Kurek w akcji, podczas meczu międzypaństwowego w hokeju 
na lodzie między reprezentacją Polski i ZSRR
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CENA I 

80 
groszy |

Jeszcze jeden 
rekord 

tasińskiej
i GDAŃSK. W Gdyni rozegrał 

no 19 bm. lekkoatletyczne mi­
strzostwa woj. gdańskiego 3 
udziałem ponad 100 zawodni­
ków i zawodniczek. Okrasą za­
wodów były dwa rekordy Pol­
ski w hall, które ustanowiły! 
Krzesińska w skoku w dal wy­
nikiem 588 oraz Ruslnówna w 
pchnięciu kulą 13,86. Należy 
również podkreślić rezultaty: 
Koralewskiej 150 cm w skoku 
wzwyż oraz Cecuły również w 
skoku wzwyż 185 cm, Kropi­
dło wskiego — 7,14 w skoku w 
dal oraz Krzesińskiego w sko- 

S ku o tyczce — 3,80 m.

Przekroczyliśmy już 32.000.

hokeiści przegrywają, 1:6
szczęśliwiec 
z Katowic

MOSKWA, 20,.1. (teŁ.wlK
Rewanżowy mecz polskich 

hokeistów z reprezentacją 
ZSRR, który odbył się w- po­
niedziałek w Pałacu Zimowym 
na Lużnikach. przyniósł lepszy 
rezultat naszym chłopcom, któ­
rzy w ciągu całego spotkania 
byli niemal równorzędnym 
przeciwnikiem hokeistów ZSRR

Mecz zakończył się zwycię­
stwem drużyny radrieckiej 6:1 
(1:1, 3:0, 2:0). Bramki dla go­
spodarzy zdobyli: Pantiuchow 1 
Jelizarow po 2, oraz Kopylow 
1 Krylów po 1, dla Polski — 
jedyną bramkę zdobył Kurek.

Drużyna Związku Radziec­
kiego wystąpiła w nieco od­
miennym składzie niż w me-
czu sobotnim mianowicie:
Mkrtyczan, Sologubow, Tregu- 
bow, Ukolow, Kuszewski, Bau- 
lin, Sidorenkow, Pantiuchow,

W poniedziałek ustalona została re- 
prezentacja Polski na narelar- 

skie mistrzostwa świata. w konku­
rencjach- alpejskich. kłot< X>dbą4ą 
się w dniach 1—9 lutegó br, W Bad- 
gastein (Austria). W porozumieniu 
z trenerami Dziedzicem 1 Lipow­
skim, przebywającymi z zawodnika­
mi na zawodach za granicą — ka­
pitan sportowy Polskiego Związku 
Narciarskiego mgr Fiszer oraz Pre­
zydium Związku ustalili następu­
jący skład:

KOBIETY: Barbara. Grocholska- 
Eurkowiak, Maria Daniel-Gąsienica 
i Anna Kubic-Gogólska.

MĘŻCZYZN!: Jan Claptak-Gąsle- 
nica, Włodzimierz Czarniak, Andrzej 
Roj-Gąsienica 1 Stanisław Gogóliki.

Ekipa jest niewielka, mniej liczna 
niż planowano. Ma to jednak uza­
sadnienie — po pierwsze względami 
finansowymi (dewizy), po drugie 
nienajlepszą formą naszych „alpejr 
czyków”. nie rokującą nadziei na 
dobre wyniki.

A jeżeli chodzi o dobór kandyda­
tów? Za podstawę można było o- 
czywiście wziąć tylko wyniki zawo­
dów w Grindelwald, Wengen i Kitz- 
blihel, — a te, niestety, mówią bar­
dzo niewiele. Wiadomo jednak, że 
kilka pozycji jest bezspornych. Są 
nimi wśród kobiet — Grocholska i 
Daniel, wśród mężczyzn zaś Ciap- 
tak i Czarn ak. którzy uzyskali w 
serii stanów wyniki najlepsze z ca­
łej ekipy.

Jeśli Jednak I dla pozostałych o-, 
sób szukać uzasadnienia w uzyski­
wanych priez nich wynikach, znaj- 
dziemy się w kłopocie. Otóż bo­
wiem Zarycki. którego do reprę- 
zeniacji nte powołano, 3 razy uzy­
skiwał rezultaty lepsze od Roja, 
ten zaś wyprzedził Zaryckiego tylko 
raz - mimo to właśnie Roj znalazł 
się w ekipie. Na decyzji tej zawa­
żyła podobno opinia trenerów, wg. 
których Roj poczynił znaczne po 

(?) i np. bieg zjazdowy w 
Kit biihel pojechał bardzo dobrze. 
Mamy tu małe „ale” — cóż bowiem 
można mówić o dobrej jeździe. «ko­
ro skończyła się ona upadkiem i na 
szczęście tylko... połamaniem nart? 
Zarycki natomiast wykazał dobrą 
formę już podczas eliminacji w Za­
kopanem, zwłaszcza w slalomie — 
i dlatego jego obecność w druży- 
y®» naszym zdaniem byłaby bar­
dziej usprawiedliwiona.

Co do osoby Gogólsklego, utalen­
towanego i młodego slalomisty — 
me mamy żadnych zastrzeżeń

Wśród kobiet, chętnie jakó trze 
w dnielibyśmy młodą Brodkie- 

W’cz. oczywiście głównie z uwagi 
na jej wiek — ale pamiętać tr.eba. 
ze mistrzostwa świata są dla n5edo- 
świadczonej zawodniczki startem 
zbyt poważnym. W tej sytuacji 
trzeć a pozycja Kubic-Gogólskiej 
Jest usprawiedliwona, jej .wynikami, 
ustępującymi rezultatom Grochoi- 
sklej i Daniel, a lepszymi od Ko­
walskiej. J (m)

Chłystow, 
sandrów, 
Olków,

Guryczew, Alek- 
Bystrow, Krylów, 

Kopylow, Jelizarow.
Polacy grali w tym samym 

składzie co w meczu poprzed­
nim, jedynie Wacław zastąpił 
w bramce Pablsza. Sędziowali 
Przewienda (Polska) i Staro- 
wojtow (ZSRR).

W przeciwieństwie do' meczu so­
botniego, drużyna polska w spot­
kaniu rewanżowym grała mniej 
nerwowo. Dobra taktyka podykto­
wana przez kierownictwo polskie­
go zespołu, stałego zmieniania tem­
pa gry. okazała się słuszna, gdyż 
wybiła przeciwników z uderzenia. 
Walka szczególnie w pierwszej 
tercji była równorzędna, a ilość 
dogodnych sytuacji podbramko­
wych obustronnie równa. Niestety, 
wszystkie nasze -formacje napast­
nicze ńle potrafiły ich często wy­
korzystać, natomiast Rosjanie 
egzekwowali je skutecznie.

Gdyby nie brak dyspozycji strza­
łowej i dokładnego krycia prze­
ciwników na tercji obronnej Po­
laków, zespól nasz uzyskałby nie­
wątpliwie o wiele korzystniejszy 
wynik.

Pierwsze minuty meczu to zmar­
nowanie wielu dogodnych sytuacji 
przez' obie strony. W 11 min. po 
ładnym zagraniu pierwszego ataku 
Kurek silnym strzałem zdobywa 
prowadzenie dla Polski. Strzał 
zdobył sobie miano ..kanadyjskie­
go" gdyż był tak silny, że kij 
bramkarza radzieckiego pękł i krą­
żek wpadl do siatki.

IM-osobowa wycieczka polskich 
kibiców szalała z radości, a bra­
wa z trybun potężnie im wtóro­
wały. Niestety, była to Jedyna o- 
kazja do radości. Rosjanie prze­
prowadzają kontrofensywę, która 
jednakże dopiero w 19 min. kończy 
się wyrównaniem uzyskanym 
przez Pantiuchowa.

W drugiej tercji gospodarze przy­
stępują do generalnego szturmu i 
uzyskują trzy bramki ze strzałów 
Kopyłowa, Jellzarowa 1 Krylowa. 
Polacy mają w tym czasie wiele 
niewykorzystanych okazji do po- 

. prawienia wyniku.
Na początku trzeciej tercji ka­

towicki atak miał okazję do zdo­
bycia bramki. Oto Wilczek składa 
się do strzału do pustej bramki, 
ale w tym czasie Jeden z obroń­
ców radzieckich rzuca mu się rod 
nogi i krążek idzie w bok. Wac­
ław dwukrotnie w tej tercji kapi­
tuluje przed napastnikami radziec-
klmi (Jelizarow Pantiuchow)
przy czym ostatnia bramka pada 
dosłownie na 11 sekund przed koń 
cem meczu.

W spotkaniu poniedziałkowym 
najbardziej wyróżnił się zdobywca 
bramki Kurek, a poza tym Wac­
ław, Chodakowski 1 Gosztyla. ol- 
czyk został kontuzjowany w trze­
ciej tercji 1 już potem na taflę nie 
wyszedł.

Drużyna wyjeżdża z Moskwy we 
wtorek wieczorem 1 przyjazd spo­
dziewany jest w Warszawie w 
rannych godzinach czwartkowych.

D, Paluszkiewicz

Dzisiaj ostatni
W środę koniec głosowania

się

i

i

W poniedziałek do wie­
czora w P. P. Totalizator 
Sportowy odnaleziono tyl­
ko jeden, kupon toto-lotka 
z 6 trafieniami. Zgłosił go 
oddział Katowice, a cen-
trala w Warszawie 
twierdziła, że kupon 
wypełniony bezbłędnie.

Jeśli nie odnajdzie 
żadnego innego kuponu

po- 
by’

trafieniami, a w Totaliza­
torze wątpią już w taką 
ewentualność, to szczęśli­
wy gracz totka z Katowic 
otrzyma 3.348.332 złote!

W WHURSII - PŁIllSCTCIi

_____ __  opałach! W czasie pierwszego meczu naszych hokeistów, rozegranego w sobotę 18 bm. 
io Moskwie, akcja toczyła się najczęściej pod naszą bramką, o czym najlepiej świadczy
Pabisz w

powyższe zdjęcie Telefoto CAF

Północ ma IS kandydatów 
na piękny puchar zimowy

REDAKCJI „SPORTU" I „PS”
POPRAWIANIE wyników lub 

prostowanie wiadomości nie 
jest na ogół sprawą przyjemną, 

pachnie bowiem pośpiechem w 
stopniu tzw. niesolidności. Ale 
tym razem robimy to z naj­
większą przyjemnością. Mamy 
miły obowiązek sprostowania 
wczorajszej wiadomości o licz­
bie drużyn zgłoszonych do Zi­
mowego Turnieju o puchar 
przechodni redakcji „Sportu”

do dnia 18 stycznia w naszej 
redakcji. Było ich razem 119. 
Tymczasem, kiedy w ponie­
działek porównywaliśmy nasze 
liczby z ilością zgłoszeń, złożo­
nych w poszczególnych okrę­
gach, okazało się, że istnieją
pewne różnice. Niektóre dru-
żyny nadesłały swe zgłoszenia 
nie do redakcji, lecz bezpośre­
dnio do okręgu. Poprawki do­
tyczą Szczecina, gdzie zamiast

i „PS”. Wczorajszą liczbę u- 3 zgłosiło się 7 drużyn, Kosza-
czest.ników podaliśmy, po pod- lina: zamiast 6 — również 7,
sumowaniu zgłoszeń złożonych ' Gdańska: zamiast 16 — 18.

Ilość zgłoszonych w okręgu 
łódzkim zmalała o jedną, a 
mianowicie z 29 na 28.

Tak .więc, po uwzględnieniu 
wymienionych poprawek, ilość 
drużyn zgłoszonych do turnie­
ju w strefie północnej — wzro­
sła ze 119 na 125. A zatem w 
obu strefach, turnieju startuje 
łącznie 485 zespołów.

W strefie północnej, która 
rozpocznie rozgrywki w dniu 
2 lutego, biorą udział:

3 drużyny I ligi (Gwardia 
W-wa, Lechia Gdańsk i ŁKS 
Łódź),

3 — II ligi (Marymont, Po­
morzanin i WKS Zawisza Byd­
goszcz),

40 drużyn III ligi, oraz
79 drużyn klas A, B i C.
Zgodnie z regulaminem roz­

grywek drużyny I ligi włącza­
ją się do rozgrywek dopiero na 
szczeblu stref, a więc prakty­
cznie dopiero w pierwszych 
dniach marca, kiedy wyłonione 
zostaną już najlepsze jedenast­
ki w okręgach. Drużyny II li­
gi wchodzą w turniej od razu, 
przyczyniając się w głównej 
mierze do atrakcyjności roz­
grywek już w pierwszej jego 
fazie.

WCALE nfe omyRnSmy rfę 
pisząc w poniedziałkowym 
numerze „PS", że z pewnością 

długo nie utrzyma się rekordo­
wy” dzień pod względem nad­
syłania kuponów na doroczny 
Konkurs-Plebiscyt na „10 naj­
lepszych sportowców polskich w 
1957 roku". Rekordem była so­
bota kiedy to otrzymaliśmy 
4.234 kupony, ale rekord ten zo­
stał pobity niemal dwukrotnie, 
gdyż poniedziałkowa poczta do­
ręczyła nam dokładnie 7.065 ku­
ponów! Łączna ilość nadesła­
nych do chwili obecnej kuponów 
przekroczyła już 32.000!

Dzisiaj zamieszczamy ostatni 
już kupon konkursowo-plebiscy- 
towy, a w środę, dnia 22 stycz­
nia zamykamy definitywnie ter­
miti glosowania. Jak z tego wy­
nika Czytelnikom naszym pozo­
stały już ledwie godziny do wy­
słania kuponów na Konkurs- 
Plebiscyt 1957.

Niektórzy z Czytelników nie o- 
graniczają się. do przysyłania nam 
kuponów i piszą listy, w których 
proponują różne formy naszego 
Konkursu-Plebiscytu. Pisaliśmy nie­
dawno, że jeden z Czytelników 
proponował głosowanie osobno na 
mężczyzn i na kobiety., w ostatnich 
listach niektórzy Czytelnicy, np. E. 
Kordybach ze Szczecina popiera ten 
projekt.

Inny Czytelnik stawia wniosek o 
powiększenie „honorowej listy” z 10 
— jak dotychczas-sportowców na 15. 
Są też listy z wnioskami o inny niż 
stosowany obecnie system nagra­
dzania Czytelników Konkursu.

„Stała Czytelniczka”» plaże: 
„Pozwolę sobie zaproponować 

przyszłym' Konkursie-Plebiscycie 
nagrody w postaci kart uczestnic­
twa na Bal Mistrzów Sportu. Np. 
proponuję, że ci którzy przyślą 
pierwsi kupony (5) otrzymają za­
proszenia lub po prostu można 
wylosować 10 osób spośród głosu­
jących. Marzeniem, moim 1 oczy­
wiście najlepszą nagrodą byłby 
udział w takim balu. Moc. cału­
sów dla najlepszego sportowca, a 
o ile zostanie nim Janusz sidło, 
to .chyba..; żona się nie pognie-

dni — nie będziemy w stanie przej­
rzeć kilkudziesięciu tysięcy kupo­
nów, aby wybrać z nich te wszy­
stkie które kandydują do nagród.

Notujemy, skrętnie wszystkie te 
wnioski, które wymagają doklad- 
nejszej analizy. Wszelkie jednak 
ewentualne zmiany w dotychczaso­
wym systemie Konkursu-Pleblscy-

tu będą mogły nastąpić dopiero 
wówczas, kiedy zamkniemy 5-letnl 
cykl naszej dorocznej imprezy, a 
więc w Konkursie-Plebiscycie 1959 
roku, gdyż bieżący Konkurs-Plebis- 
cyt jest czwarty w tym cyklu.

Z naszych Czytelników zamiesz­
kałych za gramlcą nadesłali ostatnio 
kupony: Jerzy Jagła (Leningrad) 1 
E. Dawidson (Ryga).

Projekt „Stałej Czytelniczki” w 
sprawie nagród jest możliwy do 
zrealizowania, ale Już .niestety nie 
w tym roku, gdyż ze względu na 
krótki okres jaki dzieli termin 
zamknięcia’ głodowania*od Balu Mt-

,Z narciarskicfi zawodów, eliminacyjnych w Zakopanem przed 
mistrzostwami świata w Lahti. Stefania Biegun zwyciężczyni

biegu płaskiego na 5 km
Fot. CAF

Biegi Narodowe ożyją

- JAN MULAK"
o inicjatywie „PS”

KAIR, ya ósmym etapie kolar 
,,1^0 wyścigu dookoła Egiptu 
^r^clineło się szczęście do ża- 

drużyny NRD Oldenberga. 
/ 'r y jf,k0 Pierwszy przejechał 150 
* 1z Port Saldu do Zagazlg 

Nasr£pne miejsca zajęli: 
S-Wiw.ln ,ZSRFI, _ S 45ga ora;, 
"'winnko (ZSRR), Soleru (Rumu- 
. ’ 1 Kn"-sw (Bułgaria) — wazy 
^6 2^^ W Jednakowym czasie

Mistrz Europy Zbigniew Pietrzykowski poszedł za ciosem i.,, wylądoioał na stoliku sędziów- 
skim. Moment ze spotkania bokserskiego rozegranego w hali parkowej w Katowicach między

Vojvodina (Jugosławia) • i BBTS Bielsko zakończonego wynikiem remisowym 10:10
Fot. CAF

Jak już wspominaliśmy, roz­
grywki na szczeblu okręgu prowa­
dzić będą zainteresowane OZPN 
Warszawa, Łódź, Bydgoszcz. 
Gdańsk, Lublin, Olsztyn, Szczecin. 
2 drużyny okręgu poznańskiego 
przyjmuje do siebie Łódź, 2 bla-. 
lostockięgo — Olsztyn, a rozmowy 
na temat ewentualnych wspólnych 
rozgrywek drużyn Szczecińskiego 
i Koszalińskiego OZPN są na naj-' 
lepszej drodze pomyślnego sfinali­
zowania.

Po uzgodnieniu niektórych spraw 
organizacyjnych, nastąpi w naj­
bliższą środę losowanie pierwszej 
rundy rozgrywek. Następnie Już 
okręgi, otrzymawszy wykaz rozlo­
sowanych par I rundy, prowadzić 
będą turniej aź do wyłonienia mi­
strza okręgu.

Wykaz wszystkich zgłoszonych 
drużyn podajemy- na «tr. 2. W 
czwartkowym numerze znajdą, .Czy­
telnicy zestawienie par I rundy.

i ..............................................
D IEGI Narodowe znów ożyją! 
“ Oczywiście, nie w tej nie­
dawnej; skostniałej ' i mocno 
zbiurokratyzowanej formie lat 
Ostatnich. ‘Czynnik masowości,' 
ale masowości opartęj na bez-, 
względnej dobrowolności znów 
dojdzie do głosu, przysparzając 
naszćj • lekkoatletyce nowych' 
talentów biegowych., Do napi­
sania tych kilku’ optymistycz­
nych. zdań .skłoniła mnie.krótka 
rozmowa z dawnym trenerem 
naszych' długodystansowców, a 
obecnie czołowym działaczem 
JANEM MULAKIEM.

—' Czytałem ostatni artykuł 
w „PS” o konieczności przy­
wrócenia Biegów Narodowych 
— rozpoczyna rozmowę Jan 
Mulak — i muszę przyznać, że 
autor, Jerzy ZmarzUk, przyczy­
nił się do przyspieszenia roz­
wiązania tego ważnego proble­
mu. Nad formą przywrócenia

Biegów Narodowych myślimy 
już od dłuższego czasu i nawet 
może się pan zapoznać ze 
wstępnymi regulaminami tej 
Imprezy. Rzecz w tym, aby Bie­
gi wskrzesić ty takiej formie, 
żeby nie zaszła konieczność po­
nownego odwrotu.

’— W naszym'artykule rzuco­
na została myśl, aby Biegi or­
ganizować w formie jak naj­
prostszej, a więc w trzech pod­
stawowych etapach — powia- 
tówytn, wojewódzkim i central­
nym , oraz w dwóch grupach 
wiekowych. Co’ Pan o tym są­
dzi? ..................................

— Wydaje mi się, że trzy 
etapy nie wszędzie wystarczą. 
Celem Biegów Narodowych jest 
jednak . nie tylko wyłowienie 
ewentualnych wyczynowców, 
ale mają one zadanie „rozruszać" 
nasze społeczeństwo, a zwłasz­
cza młodzież szkolną. Startować

powinno Jak najwięcej mło­
dzieży, więc zajdzie chyba ko­
nieczność organizowania gdzie 
niegdzie etapu wstępnego — 
jakby eliminacji SKS-ów. Rów­
nież z kategoriami wiekowymi 
będzie nieco inaczej. Ze wzglę­
dów propagandowych, a także 
sportowych pożądana jest ka­
tegoria oldboyów. Poza nimi 
mogliby startować ludzie doj­
rzali powyżej lat 19 oraz junio­
rzy do lat 19. Oczywiście są to 
tylko takie, wstępne projekty, 
które zostaną dokładniej ujęte 
w szczegółowym regulaminie.

— Również atrakcyjna strona 
imprezy będzie miała duży 
wpływ na liczbę startujących...

— Otóż właśnie. Wszystkie 
etapy muszą się odbywać na
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Wykaz drużyn 

zgłoszonych 

do zimowego turnieju
WARSZAWA

1. Wisła Płock
2. Gwardia I W-wa
3. Gwardia II W-wa
4. Farmacja I Tarchomin
5. Farmacja II Tarchomin
6. Zawisza Babice
7. ŁKS Błonie
8. Kapłanka W-wa
9. Zi»bkovfa Ząbki

10. świt W-wa
11. ŁKS Ryki
12. Syrena W-wa
13. Huragan Wołomin
14. Mazur Radzymin
15. Dźwig W-wa
16. Jedwabnik Milanówek
17. Marymont W-wa
18. żrrardowtanka Żyrardów
19. KS I G. Kai.
20. KS U G. Kai.
21. Lotnik W-wa
22. WKS Orlęta Dęblin
23. Piast Piastów
21. Legia I H W-wa
25. Ruch Piaseczno
26. LKS Mazur Karczew
27. Lechia I Grodzisk
28. Lechia II Grodzisk
29. Okęcie I W-wa
30. Okecie II W-wa
31. Polonia W-wa

LODŹ

32. Dziewiarski Klub Sp. Łódź
33. Kntnowianka Kutno
34. LZS Pilica Nowe Miasto
35. Olimpia Łódź
36. Emjeden Żychlin
37. Concordia Piotrków Tryb.
38. Start Łódź
39. Włókniarz Pabianice
40. Czarni Radomsko
41. Lechia Tomaszów Mas.
42. Włókniarz Zelów
43. Społem Łódź
41. KS A-2 Łódź
45. Pilica Tomaszów Maz.
46. Kolejarz Łódź
47. Zjednoczeni Łódź
48. Boruta Zgierz
49. LZS Tuszyn
50. Korona Łódź
51. RTS Widzew Łódź
52. Warta Sieradz
53. Stal Głowno
54. Tęcza Łódź
55. Włókniarz Moszczenica
56. Metalowiec Łódź
57. Start Łódź
58. Orkan Łódź
59. ŁKS Łódź

BYDGOSZCZ

60. Orlęta Aleksandrów Kuj.
61. Brda I Bydgoszcz
6'2. Brda II Bydgoszcz
63. Gwiazda Bydgoszcz
64. Gopło Kruszwica
65. Zawisza Bydgoszcz
66. Stal Grudziądz
67. WKS Stal I Włocławek
68. WKS Stal II Włocławek
69. Olimpia Grudziądz

70. Pomorzanin I Toruń
71. Pomorzanin II Toruń
72. Pomorzanin III Toruń
73. LZS Czerniewice, pow. Wł.
74. Chełmianka Chełmno
75. Kujawiak Włocławek
76. WKS Szturmowiec Inowr.
77. Legia Chełmno
78. Celuloza Włocławek
79. Unia Wąbrzeźno
80. LZS Radzyń Chełmno

POZNAM

81. Prosną Kalisz
82. WKS Lotnik Poznań 

KOSZALIN

83. Granit I Koszalin
84. Granit II Koszalin
85. TKKS Ustka
86 Barka Kołobrzeg.
87. Skrzydlaci Świdwin
88. Spaęta Zlotów
89. Darzbór Szczecinek 

BIAŁYSTOK

90. Mazur Ełk
91. Gwardia Białystok 

OLSZTYN

02. Grunwald Ostróda
93. OKS Olsztyn
94. Granica Kętrzyn
95. IKS Jeziorak Iława.

LUBLIN

96. Unia Lublin
97. Łada Biłgoraj
98. Budowlani Lublin
99- Orlęta Łuków

10Ó. Lublinianka Lublin

SZCZECIN

101. Czarni Szczecin
102. Stal Huta Szczecin
103. Dąb Dębno Lubuskie
104. LZS Odra Chojna
105. Gryf Szczecin
106. LKS Rega Trzebiatów
107. Victoria Szczecin

GDAŃSK

108. LKS Wisła Tczew
109. Flota I Gdynia
110. Flota II Gdynia
111. Doker Gdynia
112. Victoria Gdańsk
113. Jedn. Wojskowa
114. Start Gdańsk
115. Carthusla Kartuzy
116. Lechia I Gdańsk
117. Lechia II Gdańsk
118. Grom Gdynia
119. Polonia Elbląg
120. KKS Nogat
121. LZS Rudno
122. Gedania Gdańsk
123. Jedność Gośclnlno
124. Błękitni Gdańsk
125. Bałtyk Gdynia

Piłkarski list z Krakowa

Ten artykuł pisałem niechętnie
WIARA W OPATRZNOŚĆ

nie wzbudzi zaufania do boksu

stmystyka
toni!
Pod red. Z.GtUSZKA

WF A długo przed zakończe- 
niem prac komisji PZB 

powołanej do zbadania wypad­
ku, który zdarzył się podczas 
meczu bokserskiego w Warsza­
wie i w konsekwencji spowodo­
wał śmierć boksera Zbigniewa 
Lewandowskiego, wyrażałem o- 
bawę, by skład wysokiej komi­
sji „nie doszedł" do pośredniej 
bezprzyczynowości tego wypad­
ku.

Obawy moje okazały się słu­
szne. Komunikat komisji PZB 
wywołał olbrzymie rozczaro­
wanie wśród opinii sportowej.

W ŚLEPEJ ULICZCE
Tak się nieszczęśliwie zda­

rzyło, iż „Express Wieczorny’' 
i „Przegląd Sportowy” zostały 
wprowadzone w błąd przez nie­
sumiennych 'informatorów, któ­
rzy sugerowali winę. kierow­
nictwa Sarmaty w zaistnieniu 
wypadku. „Express” w kilka 
dni później popełnił jeszcze 
jedną przez siebie zawinioną 
gaffę, myląc dwóch zawodni­
ków o jednym nazwisku i przy­
pisał różne wydarzenia z prze­
szłości dotyczące jednego Le­
wandowskiego innemu Lewan­
dowskiemu. „Przegląd” w do­
brej wierze przytoczył fragment 
artykułu „Expressu”, powołu­
jąc się zresztą na źródło.

Te mylne relacje zdezorien­
towały wielu ludzi i wpłynęły 
zapewne na tok prac komisji, 
która uznała za stosowne zde­
mentować niesprawdzone po­
głoski i wyklarować sytuację. 
Ale wydaje się (przynajmniej 
z treści komunikatu), iż ten, 
właśnie cel zaabsorbował bez 
reszty komisję, która unikała 
w sformułowaniach komunika­
tu sięgania do tak zwanej 
„głębi”.

ZIMNE SŁOWA

nie, iż zredagowali go ludzie, 
którzy mieli jedynie na celu 
stwierdzenie faktów „ostatniego 
etapu” sprawy.

Przyznam się, iż do żadnego 
tematu nie potrafię podchodzić 
w sposób beznamiętny, bez u- 
czucia, bez pasji. Artykuły, 
które muszę w ten sposób pi­
sać, są zawsze najgorszymi 
płodami, najbardziej się nad 
nimi męczę. Po kilku latach, 
czy nawet miesiącach trudno 
byłoby nawet przyznać się, iż 
to ja właśnie byłem ich auto­
rem.

Trudno bym i do tego wypad­
ku podchodzi! w sposób chłod­
ny. Trapi mnie fakt, iż komisja 
obowiązana do bezstronności w 
naświetlaniu faktów, ograniczy­
ła bardzo poważnie przewód do­
wodowy.

Z punktu widzenia prawnego 
lic właściwie nie można za­
rzucić . większości sformułowań 
■omunikatu. Komisja stwier- 
Iziła prawdy oczywiste ponad 

wszelką wątpliwość i podała 
do wiadomości bezpośrednią 
orzyczynę zgonu, nie dopatru­
jąc się żadnych nieformalności 
w prowadzeniu walk i nie wi-. 
dząc żadnych przewinień ze 
strony klubu Lewandowskiego 
— RKS Sarmata.

KTO, CO, DLACZEGO?

W ostatnim jednak ptinkcie 
komunikatu czytamy: — „Ko­
misja stwierdza, że z powyż­
szego nieszczęśliwego wypadku 
zostały wyciągnięte wnioski 
dla wprowadzenia odpowied­
nich zmian regulaminowych, 
mających na celu dalsze zao­
strzenie ochrony zdrowia za­
wodników, uprawiających czyn­
nie pięściarstwo”.

Oficjalność komunikatu przej­
muje zimnem, sprawia wrażc-

Nie wiem, i zapewne nikt in­
ny także nie wie, co miała na 
myśli komisja stwiedzając, 
że wszystko było w porządku, 
i zamieszczając takie zdanie w 
końcu komunikatu. Z czego 
należy wyciągać wnioski i ja­
kie?

Przed zimowym pucharem
ZIMOWY puchar „Sportu” I 

„Przeglądu Sportowego” wcze­
śniej. niż zwykle, obudził z letargu 
zimowego piłkarzy okręgu krakow­
skiego.

Od kilku dni na boiskach panuje 
ożywiony ruch, a stęsknieni za 
swoimi pupilami kibice, dokonują 
przeglądu szyków, poświęcając na 
ten cel każde wolne popołudnie. 
Tak więc w połowie stycznia ma­
my piłkarskie przedwiośnie.

Głodni emocji piłkarskich kibice 
tarnowscy rozkoszowali się już 
sparringowym spotkaniem 3 drużyn 
Tarnovii, zgłoszonych do Pucharu 
Zimowego. W jednej z tych drużyn 
wystąpił — bodaj najstarszy już pił­
karz okręgu krakowskiego — Wła­
dysław Boik, który w roku ubieg­
łym obchodził jubileusz 500 meczu 
w barwach Tarnovii. Bzecz godna 
podkreślenia, że najbliższym part­
nerem Boika był jeden z najmłod­
szych jego kolegów junior Jagiel- 
czuk.

Udział 2 drużyn innych z okręgu 
tarnowskiego w turnieju zimowym 
dopinguje piłkarzy Tarnovii do wy­
jątkowo starannych przygotowań 
do wielkiej piłkarskiej imprezy, 
gromadzącej na starcie około pól 
tysiąca zespołów. Przecież Tarnovia 
z której wyszli reprezentanci Pol-

ski z Antonim BarwiAskim na 'cze- 
le oraz klub, który w okresie swo­
jego pobytu w I lidze zgotował 
swym sympatykom wiele radosnych 
niespodzianek — znajduje się dziś 
w obliczu 40-Ieeia 1 w tym uroczy­
stym dla siebie ' okresie pragnie 
przypomnieć licznym rzeszom 
swoich wiernych sympatyków czasy 
najlepszej swojej świetności.

IN OWOHUCKI klub „Wanda*’, w 
którego szeregach występuje 

Henryk Rybicki, ongiś bramkarz 
Wisły, Cracovii, a następnie Gar­
barni, zaangażował obecnie nowe­
go trenera. Jest nim wielokrotny 
reprezentant Polski, jeden z naj­
lepszych środkowych napastników 
międzywojennego okresu, Józef 
Smoczek.

p EŁNĄ parą przygotowuje się do 
* zimowego turnieju reprezentant 
wielkich Zakładów Przemysłu Ba­
wełnianego, KS „Beskid" z Andry­
chowa. Od surowej dyscypliny W 
treningach nie został zwolniony na­
wet w okresie „miodowych dni*’, 
młody żonkoś, Jan Oboza, na któ­
rego spadł obowiązek kierownika

treningami podczas Choroby treh^ra 
Alójzego Sitki. ‘ " •

W niezwykle trudnych warunkach 
przygotowuje się do turnieju 

A-klasowy klub krakowski „Wie­
czysta", z którego wyszło wielu 
dobrych piłkarzy, choćby wymienić 
późniejszego zawodnika Garbarni i 
wielokrotnego reprezentanta Kra­
kowa St. Lasiewicza. „Wieczysta" 
nie posiadająca dotąd własnego boi­
ska. trenuje na łąkach w pobliżu 
młynów na Wieczystej. W roku 
bieżącym wrócił do „Wieczystej" — 
po latach świetnej kariery piłkar­
skiej w barwach Cracovii — jej 
wychowanek, Tadeusz GHmas i za­
powiada... rywalizację z Baranem 
o miano polskiego Mathewsa.

Ożywiony ruch panuje również 
na boiskach KS Kabel, Płaszowian- 
ka i Pradniczanka. Pradniczanka, 
jeden z najstarszych klubów dziel­
nicowych Krakowa, wystawia do 
zawodów pucharowych drużynę 
złożoną przeważnie z młodzieży, 
wśród której znajduje się wielu 
utalentowanych piłkarzy.

St. Habzda

Stołeczna
Polonia
robi początek
TT NORMOWANIE stosunków mie- 
U dzy jtoszczególnyml klubami na 
terenie jednego miasta ma wielkie 
znaczenie dla wyników ich pracy. 
Dlatego też należy przyklasnąć Ini­
cjatywie zarządu warszawskiej Po­
lonii, która pierwsza w Warszawie 
zainteresowała się tą ważną sprawą, 
zwołując w tym celu zebranie przed- 
stawiciell klubów warszawskich. 
Na zebranie, a właściwie towarzy­
ską pogawędkę, przybył m. In. 
przewodniczący GKKF Włodzimierz 
Beczek, prezesi niektórych związ­
ków sportowych, jak np. PZPN i 
PZLA. prezesi i wiceprezesi czoło­
wych .klubów stolicy oraz dzienni­
karze.

•«branie upłynęło w Serdecznej 
atmosferze. Uzgodniono wiele do­
tychczas spornych spraw, przedy­
skutowano w formie towarzyskiej 
takie np. bolączki, jak godzirty i 
terminy rozgrywania imprez, Zmia­
ny barw klubowych przez zawod­
ników itp,

Zebrania takie, jak stwierdził 
przewodniczący GKKF, powinny 
być organizowane przynajmniej raz 
na miesiąc, zawsze w Innym klu­
bie, a wtedy uniknęłoby tlę Wielu 
niepotrzebnych zatargów między 
klubami, poprawa stosunków, mię­
dzy poszczególnymi klubami po­
zwoli działaczom na bardziej wy­
dajną pracę nad wychowaniem mlo-

KUPON
KONKURSU - PLEBISCYTU

„PRZEGLĄDU SPORTOWEGO" 
NA 10 NAJLEPSZYCH SPORTOWCÓW POLSKICH 
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PrMlmy: wyciąć kupon, wypełnić go czytelnie I wysiać 
w terminie do dnia 22 stycznia 1958 r. pod adresem: Redakcja 
.Przegląd Sportowy-, Warsnwa. ul. Mokotowska 24 —z do­
piskiem na kopercie: Konkun*Plebbcyt.

Jeśli nie było niezgodności 
regulaminowych, jeśli walka 
odbyła się w warunkach jak 
najbardziej normalnych, jeśli 
przyczyna wypadku została 
określona przez lekarza, a je­
dynie chodzi o to, czy wypadek 
byf wynikiem . sta<ry eh zmian 
chorobowych mózgu, to co na­
leży zmieniać 1 ulepszać?

Chyba tylko jeden wniosek 
nasuwa się bezspornie — boks 
zawinił i najlepszą innowacją 
w przepisach i regulaminach 
będzie — likwidacja tej dzie­
dziny sportu.

Prokurator nie zakończył 
jeszcze dochodzeń, jeszcze 
sprawa nie została zamknięta. 
Ale doprawdy przykro by mi 
było i równie przykro musia- 
łoby być Polskiemu Związko­
wi Bokserskiemu 1 licznym 
zwolennikom pięściarstwa, gdy­
by właśnie prokuratura mu- 
siała w tej sprawie mieć swój 
odrębny pogląd, gdy trzeba 
było czekać na, werdykt pro­
kuratora, nie powiedziawszy o- 
statniego w tej sprawie słowa 
na forum sportowym.

QUIBONO?

Nie wiem dlaczego komisja 
PZB nie uważała za stosowne 
wspomnieć, iż Lewandowski 
ostatnie cztery walki przed 
nieszczęśliwym wypadkiem^ 
przegrał przed czasem na sku­
tek niezdolności przetrzymania 
trzech rund. Czy naprawdę ten

fakt nic komisji nie mówi, czy 
też uważała, iż takie stwier­
dzenie przyniosłoby szkodę 
pięściarstwu?

Przecież śmiało można się 
było przyznać do luk regulami­
nowych, które w zasadzie ni-' 
kogo nie dyskryminują, a są 
jedynie wynikiem atmosfery, 
panującej nie tylko w naszym 
pięściarstwie.

Pięściarz, który w zaraniu 
kariery na 13 walk, 6 przegrał 
przed czasem, nie mógł być — 
albo zdrowy, albo też dosta­
tecznie wyszkolony i przygo­
towany do występowania w 
ringu. To trzeba było stwier­
dzić, bowiem inaczej powsta­
nie przekonanie, iż boks i tyl­
ko boks jest przyczyną nie­
szczęśliwych przypadków, że 
każdy silniejszy cios może po­
wodować- tragiczne komplika­
cje.

AMOK

Trzeba stwierdzić, iż rozbu­
dowany ponad wszelki rozsą­
dek system rozgrywek, przy­
czynia się do eksploatacji za­
wodników, których prawie ża­
den klub w Polsce pie ma za 
dużo.

Na marginesie tej sprawy 
chciałbym zaapelować do władz 
PZB, które chyba zajmą jesz­
cze stanowisko co do komuni­
katu swojej komisji (nota be­
ne był on ogłoszony pod nieo­
becność prezesa Polskiego 
Związku Bokserskiego), aby za­
stanowiły się nad faktem, iż w 
Polsce tak mało walk kończy 
się porażkami przez ko. Wyda­
wałoby się, iź jest to objaw 
ze wszech miar radosny, że 
świadczy o wysokim kunszcie 
naszych pięściarzy i trenerów.

Niestety, tak nie jest. Regu­
lamin o przerwaniu walki 
przez sędziego w wypadku zde­
cydowanej przewagi jednego z 
pięściarzy, lub niezdolności do 
walki boksera, wynikającej z 
zamroczenia, skutków ciosu, 
kontuzji itp. stał się polem do 
spekulacji, do uników.

Ileż to razy obserwujemy, iż 
bokser rzucony na deski w o- 
statnich sekundach walki, bez­
spornie znokautowany, walczy 
już w .przyszłym tygodniu,t bo 
przecież.‘nije przegrał''.przez to. 
Ile razy chłopak będący u kre­
su sił, jest ratowany przez sę­
dziego, który odsyła go do na­
rożnika, zamiast po prostu wy­
liczyć go na stojąco i spowo­
dować czterotygodniową przer­

wę. Ale u nas tych rzeczy się 
nie robi, bo przecież powsta­
łyby awantury, „poszkodowa­
ny” klub odwoływałby się do 
najwyższych instancji, bo prze­
cież jego zespół byłby osłabio­
ny brakiem jednego pięściarza, 
na miejsce którego nie ma ko­
go wstawić.

Przecież u nas niektóre klu­
by są tak zasugerowane zdo­
bywaniem punktów, walką o 
:iwans lub spadek, iź nie zwra­
cają uwagi na prawdziwie 
sportową stronę zagadnienia, 
kładąc jedynie nacisk na wy­
nik, na miejsce w tabeli.

Boks przestaje coraz bardziej 
być u nas sportem indywidual­
nym, pochłania go rywalizacja 
drużynowa, nie zawsze naj­
zdrowsza. Może teraz po refor­
mach, gdy I liga będzie liczyła 
6 zespołów, a II 12 — sytuacja 
ulegnie poprawie.

Reformy muszą iść jednak do 
samego dołu i PZB nie może 
się zgodzić, by np. na Śląsku 
istniała klasa „A” złożona z 12 
drużyn w jednej grupie, by w 
niższych klasach odbywały się 
maratony bokserskie.

NIECH SIĘ LIKWIDUJĄ

Powie ktoś, że ograniczenie 
ilości meczów wpłynie ujemnie 
na finanse klubów, że zagrozi 
ich egzystencji. Na to jest tyl­
ko jedna odpowiedź. Kto nic 
wytrzyma, niech się likwiduje. 
W boksie mogą istnieć tylko 
takie kluby które zapewniają 
pięściarzom odpowiednią opie­
kę, dobrego trenera, które pro­
wadzone są przez wytrawnych 
działaczy. Słabe, wegetujące 
jednostki powinny się zlikwi­
dować. Akurat w tej dziedzi­
nie sportu nie wskazany jest 
żywiołowy rozwój. Nie trzeba 
nam 500 klubów, jeśli ich bę­
dzie 200 to zupełnie wystarczy 
na nasze potrzeby i na potrze­
by młodzieży.

SĘDZIA
I wreszcie na koniec wrócę 

do odpowiedzialności sędziów 
bokserskich. Lepiej przerwać 
walkę o sekundę za wcześnie, 
niż o sekundę za późno. Lepiej 
wyliczyć pięściarza trzymają­
cego się resztkami sił na no­
gach, niż dać mu szanse „ode- 
j^affia slę“T Przysłowie, iż oj­
ciec nie za to syna bił, iż grał, 
ale za to, że się odgrywał”, ma 
w tym sporcie najlepsze zasto­
sowanie.

Jeden artykuł ma za małe 
ramy, by wyczerpać wszystkie

problemy, związane z bezpie­
czeństwem w boksie. Następ­
nym razem zajmiemy się spra­
wami dalszymi, ale również 
bardzo zasadniczymi, a miano­
wicie funkcjami delegata spor­
towego na zawody bokserskie 
i rozszerzeniem kompetencji 
lekarza w pracach PZB.

Jerzy Zmarzlik

W bilansie naszym dotarliśmy da 
końca konkurencji męskich. Od 
dzisiejszego numeru rozpoczynamy 
omawianie konkurencji kobiecych, 
w któ-ych tego rodzaju zestawienia 
publikowane są znacznie rzadziej.
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Udostępnienie sportów dla 
szerokich, Jak najszerszych 
mas sportowych, Jest hasłem, 
przeciwko któremu oponować 
może tylko półgłówek. Czasy, 
kiedy sport był kaprysem znu­
dzonych próżniaków — minęły 
bezpowrotnie I — chwata Bo­
gu że minęły. Dziś nie zadzi­
wi Już na boisku nikogo ani 
doktór filozofii, ani kolporter 
gazet. Jednaką syrnpatią tłu­
mów cieszy się champion, no­
szący w „cywilu" mundur 
majora wojsk polskich czy 
bluzę ślusarską. Byle dobrze 
grał, dobrze skakał, dobrze 
biegał. Gdybyśmy Jeszcze 
wglądnęli za kulisy klubowe, 
widzielibyśmy jak panowie 
„dyrektorowie", „profesorzy" 
i „radcy" zabiegają, zgięci w 
kabłąk o względy pana termi­
natora z Zakrzówka, aby go 
pozyskać dla barw klubowych.

Europejscy lekkoatleci w 
Amei^le? Athletic Club z Los 
Angeles urządza w bieżącym 
roku w swoim stadionie za­
wody o amerykańskie mistrzo­
stwo lekkoatletyczne. Klub ten 
zamierza przy tej sposobności 
zaprosić szereg lekkoatletów 
europejskich do Ameryki.

Dempsey, zwycięzca Carpen- 
tiera, który od tej pamiątko­
wej walki nie pokazuje się na 
arenie, odpiera w „Sporting 
American" zarzut. Jakoby od 
togo czasu oddał się bezczyn­
ności. Stwierdza on, że co­
dziennie pilnie trenuje i w ra­
zie potrzeby gotów jest stanąć 
do walki w przeciągu 24 go­
dzin.

Wprowadzenie profesjonaliz­
mu na Węgrzech staje się fak­
tem dokonanym. Węgierski 
ZPN, chcąc cały sport footba- 
lowy mieć pod swoją władzą, 
zdecydował się na ostatnim po­
siedzeniu stworzyć dwie sek­
cje: amatorską i zawodową. 
Wkrótce dowiemy się cieka­
wych rzeczy, które kluby mia­
ły płatnych graczy i którzy 
gracze byli amatorami tylko z 
imienia.

i R.E. — Leone, Włochy (1956) u.<
R.P. — Walasiewicz (1987) n.«

I Najl. przeć, ub. lat (1956) 12.02
Przeć, w bież, sezonie ]2.n
1. Janiszewska. AZS Kraków 12.0
2. Cmok, Baildon Kat. 12.1

Jes onowska, Leg a W-wa 12.1
Richter. AKS Chorzów 12.1

5. Szponar. Czarni Wr. 12.2
Zajdel. Stal Mielec 12.2

Chojnacka, Legia W-wa 12.2
B. Falkowska. Sparta W-wa 12.3

Sedlaczek. Ruch Chorzów 12.3
Bibro-Kusion.AZS Kraków 12.3
Marszałkowska. Naprzód Brw. 12.3

i Saiacińska. Społem Łódź 12.3
Piwowar, Sparta W-wa 12.3
Stodolna. Ruch Chorzów 12.3

. NAJLEPSZE W HISTORII POLSKI
| 11 6 S. Walasiewiczówna 1937
, 11.7 M. Kusion-BIbrowa 1956

11.8 B. Janiszewska 1954
1 11.9 H. Richterówna 1936
, 12.0 E. Wagnerów a 1954
; 12.0 G. Minicka 1955
1 12.0 T. Sedlaczek 1956
I 12 0 E. Cmokówna 1956

12.1 L. Zajdlówna 1956
12.1 C. Jesionowska 1957
12.2 M. Chojnacka 1954
12.2 K. Wontrobowa 1956
12.2 T. Szponarówna 1957
12.3 I. Kuźmicka 1951
12 3 M. Arndt 1952
12.3 J. Słomczewska 1954
12.3 M. Gawei-Sosgórnikowa 1955
12.3 M. Stodolna 1956
12.3 T. Ławicka 1956
12.3 I. Laskowska 1956
12 3 Z. Piwowarówna 1956
12.3 H. Falkowska 1957
12.3 T. Marszałkowska 1957
12.3 M. Saiacińska 1957

EUROPA — 1957

1. Krepkina, ZSRR 11.5
2. Diekońska, ZSRR 11.6

Bujanowa. ZSRR L1.6
Itkina. ZSRR 11.6
Popowa, ZSRR 11 6
Bloemhof, Holandia 11.6

7. Hendrix, NRF 11.7
Kobranowa, ZSRR 11.7
Rezczikowa, ZSRR 11.7
Kohler, NRD il.7
Weston, W. Brytania 11.7
Leone. Włochy 11.7
Mironowa. ZSRR 11.7
$

NAJLEPSZE W HISTORII EUROPY

11.4 G. Leone, Włochy 1936
11 5 F. Blankers. Holanda 1948
11.5 V. Neszmelyi, Węgry 1955
11.5 G. Kohler, NRD 1956
11.5 B. van Duyne. Holandia 1956
11.5 G. Popowa, ZSRR 1956
11.5 C. Stubnick, NRD 1956
11.5 H. Armitage. W. Brytania 1956
11.5 M. Itkina. ZSRR 1955
11.5 W. Krepkina. ZSRR 1957
11.6 S. Walasiewicz, Polska 1937
11.6 I. Boczkariewa. ZSRR 1954
11.6 Z. Safronowa, ZSRR 1955
11.6 I. F.uhrmann, NRF '19Ś6
11.6 O. Bułatowa. ZSRR 1956
11.6 E. FiSCh, NRF 1956

| 11.6 G. Rezczikowa. ZSRR 1956
I 11.6 W. Jugowa. ZSRR 1956

11.6 J. Paul, W. Brytania 1956
11.6 A. Pashley. W. Brytania 1956
11.6 N. D!ekońska, ZSRR 1957
11.6 T. Bujanowa. ZSRR 1957
11.6 H. Bloemhof, Holand a 1957

Marszałek Sejmu 
Cz. Wycech przyjął 
delegację RG LZS
W SOBOTg 18 bm. Marszałek 

Sejmu PRL, Czesław Wycech 
przyjął 5-osobową delegaci, Rady 
Głównej LZS wiceprzewodniczą­
cych R.G. LZS - Z. Maziejuka I H. 
Skoczylasa, sekretarza R.G. — R. 
Marczewskiego oraz członków pre­
zydium S. Drążdżewskiego I E. Ja­
godzińskiego, Marszałek Sejmu ży­
wo interesował się wszystkimi pro­
blemami, przed Jakimi stoi w tej 
chwili wiejskie Zrzeszenie, zwraca­
jąc specjalną uwagę na koniecz­
ność ściślejszego powiązania wiej­
skiego ruchu sportowego ze Zjed­
noczonym Stronnictwem Ludowym, 
z ZMW oraz spółdzielczością wiej­
ską, która może I powinna udzie­
lić pomocy organizacyjnej I finan­
sowej.

Marszałek Wycech po zapozna­
niu się z ogólnym kierunkiem roz­
woju sportu na wsi obiecał pomóc 
w zwiększeniu budżetu Zrzeszenia, 
gdyż w porównaniu ze sportowca­
mi z miasta nakłady finansowa na 
sport 1 budownictwo sportowe na 
wsi są niewspółmiernie małe. Mar­
szałek Wycech z uznaniem wyra­
żał się o rozwoju takich dyscyplin 
sportu w Zrzeszeniu LZS, Jak Jeź­
dziectwo, kolarstwo, czy lekkoatle­
tyka ,w których spdht wiejski ma 
dość duże sukcesy w skali krajo­
wej.

Piękny jest Stadion Dziesięciolecia, ale często straszy pustkami. Na zdjęciu: jedyna „użytko­
wa" cześć wnętrza stadionu, z tunelem wejściowym do loży honorowej i... dwoma ubikacjami. 
Z kabin prasowych jest tak duża odległość do boiska, że aby coś dojrzeć, trzeba zaopatrzec 

się w potężne lunety Fot. Archiwum „PS"

Trzy wiersze komentarza: Dawne 
to czasy gdy prymat nie tylko 'w 
Europie, ale nawet na świecie, na­
leżał do Polki Stanisławy Walasie* 
wiczówny. W okresie przedwojen­
nym wynik 11.6 był wielkim wyda­
rzeniem. na którego powtórzenie 
trzeba było czekać latam'. Nic też 
dziwnego, że Walasiewiczówna stra­
ciła swój rekord Europy dopiero po 
wojnie, a ..sprawczynią" tego wy- » 
czynu, była jedna z najwszech­
stronniejszych i najsławniejszych 
lelckoatletek świata Fanny Błan* 
kers-Koen. I oto nagle w roku 1956 
na tron rekordzistki wstąpiła Wło­
szka Leone, bynajmniej n e typo­
wana na odegranie tak poważnej 
roli w sprincie kobiecym.

Zresztą rok 1956 był szczególnie 
obfity w dobre wyniki na 190 m i 
ostatni sezon w porównaniu z ro­
kiem olimp jsklm wypadł już o wie- 

> le gorzej. Jedynie zawodniczki ra­
dzieckie nie spoczęły na laurach l 

• poprawiły szereg rekordów życio­
wych w granicach 11.5 i 11.6.

W Polsce w ostatnim sezonie nie 
zanotowaliśmy ani jednego wyniku 
poniżej 12.0 (w roku 1956 by­
ło ich 3). Zawodniczki potraktowa­
ły ten sezon wybitnie ulgowo. Mi­
mo to Janiszewska ma na swym 

I koncie kilka wartościowych sukce­
sów w postaci zwycięstw nad czo­
łowymi Angielkami oraz Niemką 
Stubnick. Rok mistrzostw Europy z 
pewnością spowoduje zwyżkę formy 
naszych reprezentantek, ale powoli 
trzeba s'ę już rozejrzeć za następ­
czyniami Janiszewskiej. Tutaj naj- 

| większe nadzieje rokuje łodzianka 
Saiacińska, która ma szanse nawet 
na miejsce w reprezentacyjnej szta­
fecie. Stałe postępy czyni również 
Falkowska. Ogólnie jednak poziom 
polskiego sprmtu nie jest wysoki, 
a wyniki poniżej 12.0 są osiągane 
Jak na lekarstwo.

Wojna dziesięcioletnia
czyli o stadionie słów kilka

DUMNI są warszawiacy ze swo­
jego Stadionu Dziesięciolecia.

— A widział pan już nasz stadion? 
— pytają niemal każdego przyjezd­
nego. Chodzą na wały stadionu na 
spacery, lubią siadać na 
trybun i patrzeć, napawać się PlS** 
nym widokiem obiektu i jego oto­
czenia.

Ale Stadion ma także Inne Po­
znaczenie: sportowe. I ma także 
odwrotną stronę medalu.

Jest piękny, to prawda uznana — 
Jest także obarczony niemałą porcją 
minusów w użytkowaniu.

Widzowie licznych imprez spor- 
towych dostrzegli bodaj tylko Jeden 
minus stadionu, wcale nie błahy — 
kompletny brak urządzeń sanitar­
nych. W nagłej potrzebie trzeba 
pędzić, nie oglądając się ną wyda 
rżenia boiskowe, aż do ulicy Zie- 
leniecklej. do „wspaniałych” archi 
tektonicznych drewnianych budek.

Organizatorzy Imprez widzą tych 
minusów znacznie więcej. W roz­
mowie z przedstawicielami gospo, 
darza obiektu, dyrektorem PPIS 
Zygmuntem Nawrockim oraz pp. 
Konradem Kaletą 1 Janem Liszew­
skim, usłyszałem sporo „zażaleń 
pod adresem projektanta (a także 
niecelowych oszczędności) oraz bu­
downiczych, które wyniknęły za­
pewne z pośpiechu, ze wzglę- ■

du na termin Festiwalu. Oto naj­
ważniejsze usterki stadionu:

Brak ogrodzenia (było o to spo. 
ro hałasu) wskutek czego do tzw. 
„obstawy” każdej Imprezy, niezbęd­
ne Jest minimum 300 osob. Każ­
dy z nich otrzymuje najmniej po 
SO zł a więc sama tylko służba 
porządkowa Imprezy kosztuje 1S ty­
sięcy złotych!

Załóżmy, że każdy z tych 300 
ludzi ma rodzinę lub znajomych, 
którzy chcą oglądać mecz. Oczy- 
wiście nie za pieniądze! Jeśli tych 
znajomych jest dziesięciu, to 3 ty­
siące „pasażerów” na gapę zapew­
nionych. Bywa jednak znacznie go-

Pozwolę sobie opowiedzieć. co 
zdarzyło się podczas meczu Gwar­
dia - Wismut.

Kierownictwo Gwardii, wopolnle 
z pracownikami PPIS‘u zadało sobie 
trud obliczenia, mniej lub więcej 
dokładnie, ilości widzów na sta­
dionie. Długo liczyli, a potem 
f^Dobra nasza, Jest nieco więcej, 
niż 20 tysięcy, bilety przeciętnie po 
10 zł, a więc 200 tyslęey w kasie, 
jesteśmy na swoim.

Po sprawdzeniu wpływów okaza­
ło się, te sprzedano tylko 10 tysię­
cy biletów!-Mimo dodatkowej porno- 
esWb|t«elw to zarówno z niMumlon. I

nośclą porządkowych 1ak i brakiem , 
odpowiednich zabezpieczeń. w , 
swoim czasie dyskusję wywołała na­
wet sprawa umieszczenia kolców na 
obmurowaniach walów. — Niedo , 
puszczalne — orzekli miłośnicy ład­
nych widoków. A na stadionie Ślą­
skim (w Parku Kultury l) są juz
nawet bramy.

Dlatego też kluby 1 związki, jeśli 
mogą, ze Stadionu Dziesięciolecia 
nie korzystają. .

Dalej: wnętrze walów ziemnych 
jest całkowicie wypełnione... ziemią. 
Nie wbudowano ani szatni, ani na­
trysków, ani ubikacji, nie mówiąc 
Jut o pokojach organizacyjnych, 
sędziowskich, sr.lach gimnastycz­
nych. bietniach rogrzewkowych itp. 
Zawodnicy muszą używać szatni w 
bardzo odległym pawilonie, przeby­
wać po rozgrzewce długi, zimny 
tunel, aby po konkurencji odbywać 
podobną wędrówkę. Nie wiem czy 
koszt budowy pawilonu sportowego 
obok stadionu nie pokryłby podob­
nej Inwestycji w wałach. Tak bu­
dują na całym świecie, a nawet 
w... Chorzowie.

Gdile sprzedawać bilety? — py­
tają organizatorzy imprez. Nie' Po­
myślano nawet o tym. 
urządzenia kas w prowizorycznych 
budach | samochodach kosztuje s 
”Kabiny Zp««ow» zoataJy timiaiz.

ezone tak daleko I wysoko, że pra­
sa nie chce z nich korzystać 1 
trzeba było urządzić prowizorycz­
ne pulpity kolo loży honorowej. 
Duży koszt budowy — znikomy po­
żytek.

Instalacja megafonowa biegnie 
na zewnątrz bez należytej ochrony, 
co powoduje częste awarie i zgrzy­
ty w odbiorze.

Jeszcze jedna uwaga z Innej dzie­
dziny: zegar. Prowizorka umiesz­
czona na walach stadionu psuje się 
z regularnością... zegarka co kil­
ka dni. a naprawa pochłonęła juz 
tvle pieniędzy, że można by było 
za to kupić nowy, odpowiedni ze­
gar boiskowy.

Stadion Dziesięciolecia jest pięk­
nym reprezentacyjnym obiektem, 
ma jednak wady. I Jeśli można je 
ehoć częściowo wyeliminować, trze 
ba to zrobić.

— Ale to wszystko Jeszcze nic - 
mówią w PPIS-ie. _ Taki stadion 
DrzyJmuJe sl«» z pocałowaniem ni» 
kl w porównaniu z Torwarem to 
perła, klejnotl Torwar...

Tak Torwar. Ale to już całkiem 
Inne zagadnienie, ną które niewąt­
pliwie doczekamy sle. PJCdzej cn 
później odpowiedzi z Najw>zsrej 
izby Kontroli. Cer<0



PRZEGLĄD SPORTOWY Sir. 9

l walnyth zebrań OZPN

Krakówzautnymaniem
systemu „wiosna-jesień"
K HAKÓW, 20.1. (dalekopisem). W

walnego zebrania KOZPN

na
KOZPN.

udział c’elegaci
liczbę 263

200 klubów 
l członków

Pozostałe kluby zostały
7a w.-^rone w prawach członków 
na skutek n Puregulowania zobo- 
w'az.'ń finansowych. Znalazła się 
wśród nrrh również Cracovla, któ­
ra nie uregulowała wyznaczonej 
nr:-ez zar/ad KOZPN sumy odszko- 
dowmia dla Garbarni <14.000 zł.).

N o i żyw z a i n teres o w a nie t o w a -
rzvs-vio wnioskom zgłoszonym

Z’.rirrzyn;eek!. Płaszowiankę. Ble- 
żarnwiankę w sprawach ..awansu”; 
k:edy ukazało się. że wnioski te 
n<e rraja szans powodzenia, sala 
ohrpd pustoszała w przeraźliwie 
szybki sposób.

Z wniosków o charakterze ogól­
nokrajowym uchwalono m. in. 
utrzymanie dotychczasowego syste­
mu rozgrywek wiosen no-jesiennego 
i dopuszczenie 2 drużyn krako^v- 
tkleęo okręgu do rozgrywek o wej- 
4rle do U

W preliminarzu budżetowym na 
rok TF.mvkajqeym się po stro­
nie dochodów wydatków kwtPr 
pop ty«. złotych na uwagę zasłu- 
gn^ pozycja 320 tys. złotych, prze-, 
znaczonych na akcję szkoleniową 
dla utalentowanych zawodników i 
juniorów okreru krakowskiego. De- 
i?n;rrmi na Walne Zebranie PZPN 
wrtKani zostali: mgr Pirożynski, 
Morawski, Wójcik. Durak I Wit­
kowski oraz członkowie zarządu 
P7PX mgr Filipkiewicz i płk Rey- 
nian.

St. H.

W GDAŃSKU MIŁO 
I SPOKOJNIE

GDAŃSK. 20.1. (teł. Zebra*
nie. rozpoczęte miłą uroczystością 
wejrzenia pamiątkowych odznak 
GOZPN oraz upominków (podręcz­
ników piłkarskich) juniorom gdań­
skiej Lechił. którzy zdobyli mi­
strzostwo Polski na rok 1957. prze­
biegało w miłej atmosferze. Dy- 
skusia nad sprawozdaniem z dzia- 
isiności w ub. roku, wygłoszonym 
przez prezesa GOZPN inż. Kwar- 
czyńskiego. bvła skromna, do cze­
go przyczyniła się i w pewnej mie­
rze absencja wielu przedstawicieli 
klubów (na 82 kluby zarejestrowa­
ne w okręgu, było na zebraniu 
obeenveh jedynie 37).

Wniosek dotyczący przejścia na 
syst cm rozgrywek jesienno-wiosen­
ny nic znalazł uznania wśród de-

Zjazd krajowy
Delegatami

wybrano
Kwarczyńskiego oraz Barę 1 ' 
do. (Stan.).

OLSZTYN ROZŻALONY

walny 
jrezesn

OLSZTYN. Wyjątkowo smutny 
przebieg miało niedzielne Walne 
Zebranie Olsztyńskiego OZPN. Zło- 
żyły się na to 2 powrody. Pierwszy 
— to nagła śmierć prezesa Okręgu, 
bardzo energicznego 1 cenionego 
działacza, dyr. Baranowskiego, któ­
rego pogrzeb zbiegł się prawie z 
terminem zebrania, drugi — to 
fakt nie przybycia na zebranie 
żadnego przedstawiciela PZPN. Po 
stwierdzeniu braku delegata War­
szawy, wśród przedstawicieli klu­
bów ’ olsztyńskich zapanowało roz­
goryczenie do tego stopnia, że ode­
szła im zupełnie ochota do prowa­
dzenia obrad. Zwyciężył jednak 
rozsądek poważnych, aczkolwiek 
pozbawionych opieki, działaczy i 
zebranie przeprowadzono. Prezesem 

pkregu wybrano dotychczasowego 
w.ceprezesa admin^tracy lnego', : p. 
Achmatowa. Decyzji w sprawie

Polska
w II rundzie
Pucharu Davisa

MELBOURNE. W poniedziałek od­
było g|ę w Melbourne losowanie 
rozgrywek o puchar Davisa na rok 
bieżący. Ze względu na zbyt wiel­
ką liczbę zgłoszeń (22 na 16 miejsc) 
do strefy europejskiej, zapropono­
wano Argentynie, Libanowi, Nowej 
Zelandii. Norwegii. Rumunii 1 Irlan­
dii, by próbowały szczęścia w stre­
fie pólnocno-amerykańskiej.

Zgodnie ze zwyczajem reprezen 
tarle państw, które w db. roku 
grały w ćwierćfinale rozgrywek 
przeszły automatycznie do II rundy 
spotkań. Wśród tych ośmiu szczę­
śliwców jest także Polska (grała w 
ub. r. w ćwierćfinale z Włochami). 
Jej przeciwnikiem w 11 rundzie be­
dzie zwycięzca spotkania Szwajca­
ria — Austria. Pierwsza runda 
spotkań ma być rozegrana do 29 
kwietnia, druga do 20 maja, ćwierć- 
rinaly — do 10 czerwca, półfinały 
— do 22 lipca, a finał — do 8 sier pula.

A oto pełne wyniki losowania:
Luksemburg — Finlandia (zwy­

cięzca spotka się z Meksykiem). 
Szwajcaria — Austria (zwycięzca 
g a będzie z POLSKĄ), Indie - 
Monaco (przeciwnikiem zwycięzcy 
będą Włochy), Czechosłowacja - 
Jugosławia (zwycięzca spotka się z 
Danią). Brazylia — Węgry (zwycięz­
ca grać będzie z Anglią). NRF — 
Holandia (zwycięzca grać będzie z 
Bc’qią). Chile — Turcja (zwycięzca 
zmierzy się z Francją), Egipt — 
Hiszpania (przeciwnikiem będzie 
Szwecja).

zmian systemu rozgrywek nie po- 
dejmowano.

Żal działaczy olsztyńskich do cen­
tralnych władz piłkarskeh aa nie 
przybycie na ich Walne Zebranie 
spotęgował Jeszcze fakt, że rów­
nież w ub. tygodniu nie przyje­
chał nikt z PKS PZPN na walne 
zebranie tamtejszych sędziów (1).

SZCZECIN WOLI 
„JESIEŃ — WIOSNĘ”

SZCZECIN. Przy dużej frekwen­
cji delegatów (okoio 70 procent) od- 
byt° sie Walne Zebranie Szczeciń­
skiego OZPN. z ważniejszych uch­
wal wymienić należy prawie 
jednogłośną uchwałę w .prawie 
limany systemu rozgrywek na Je- 
slenno-wiosenny (tylko 1 sprzeciw) 
oraz utrzymanie na rok 1958 14 dru­
żyn w klasie A. Do władz Okrę­
gu. na którego czele stoi Stanisław 
Fortunski. wszedł również znanv 
działacz warszawski. Czesław Krug.

W Walnym Zebraniu brclo ii- 
dz al 2 przedstawicieli PZPN.

Przyplsek redakcji: To się na­
zywa m'eć szczęście! W Olsztynie 
nie było radnego delegata PZPN, 
do Szczecina pojechało aż dwóch!

OPOLE. W ubiegłą niedziele od­
było się Walne Zebranie Kolegium 
Sędziów OZPN przy udziale 91 u- 
ozestników. Po sprawozdaniu, któ­
re złożył prezes, mgr. Cyryl Ra­
tajczak. wywiązała się ożywiona 
dyskusla, której głównym tematem 
było podniesienie kwalifikacji sę­
dziowskich oraz usprawnienia pra­
cy Kolegium.

Na Walne Zebranie OZPN sę­
dziowie przedłożą wniosek o obni­
żenie obowiązujących dotychczas 
taks sędziowskich oraz zwiększenie 
ryczałtów. Prezesem Kolegium Sę­
dziów OZPN wybrany został po-

A

.Ostatnie przygotowania krakowskich pilotów przed startem do lotów nocnych
Fo.. CAF

30-lecie
KRAKOWSKICH PIŁOTOW

ŁUGA Jest lista bohaterów 
przestworzy, którzy wyszli z 

krakowskiego aeroklubu. Trudno 
ich wszystkich wymienić, nie-

ni°i e mgr Ratajczak, a w mniej jednak w dniu 30-tej rocz- 
skład zarządu weszli: Aleksander nicy powstania aeroklubu, warto 
S;Y?Iys‘- Tad®us\ Chwierut. Henryk przypomnieć nazwisko Jednego z 
2^ e^icz. Czesław Głąba. Zdzi- jego organizatorów i pierwszego 
sław Konarski i Tadeusz Surówka. I prezesa, kp. pil. dr. T. Małeckiego,

Narciarskie
mistrzostwa Śląska
wypadły zadowalająco

WISŁA, 19.1 (tel. wł.) W zupeł­
nie niezłych warunkach śniego­
wych, ok. 400 narciarzy śląskich 
brało udział w mistrzostwach swe­
go okręgu w konkurencjach kla­
sycznych. Mistrzostwa te były dla 
narciarzy śląskich generalną pró­
bą przed zbliżającym! się mistrzo­
stwami Polski, które jak wiadomo 
w ostatnich dniach stycznia roz­
poczynają się w Wiśle.

Egzamin ten blorąc pod uwagę 
organizację imprezy wypad! zado­
walająco również poziom poszcze­
gólnych konkurencji znacznie
przewyższał dotychczasowe 
strzostwa śląska.

ml-

Najciekawlej zapowiadały 
skoki — najsilniejsza broń nar­
ciarzy beskidzkich. Niestety/.,otwar­
ty konkurs seniorów-na dużej skó- 
czni w Malince został przełożony

się

na poniedziałek z powodu pory­
wistego wiatru, natomiast przepro­
wadzone w sobotę konkursy mło­
dzików wypadły pod każdym 
względem bardzo udanie, ślązacy 
dysponują dobrym narybkiem i 
niewątpliwie na mistrzostwach Pol­
ski odegrają decydującą rolę. W 
dobrej formie Jest Polok (LKS Ba-
rania, Wisła), który zwycle
równo otwartym

ię>żyl za- 
konkur-

sie skoków Jak I w biegu na 6 
km.

lek uniemożliwmy je duże opady 
śniegu. Zarząd Okręgu śląsklenb 
zadecydował ostatecznie przenieść 
skoki na 29 stycznia.

W poniedziałek zdołano orze- 
prowauzić tylko dwie ostatnie 
konkurencje biegowe. Mistrz 
Polski w maratonie Stanisław 
Cieślar potwierdził na trasie 30 
km dobrą formę zademonstrowa­
ną w sobotę w biegu na 15 km. 
odnosząc I tym razem - zdecydo­
wane zwycięstwo. Bardzo dobrze 
spisały się juniorki grupy ,,B”. 
Czołowa czwórka stoczyła emo­
cjonującą walkę, a zwycięstwo 
przypadłe mistrzyni Polski tej 
grupy — G, Legierskiej z Konia­
kowa. Niemniej cała czwórka bę­
dzie miała dużo do powiedzenia 
na mistrzostwach Polski.
...Wyniki: 5 km Juniorki grupy

1. G. Legierska. Górnik Ko­
niaków — 15,04; 2. Kobielu®.
Gum. Koniaków — 15.46; 3. Wój­
cik, Kuźnia Ustroń — 16.04;
4. Zawada, Beskid Istebna — 
16,28;

30 km seniorów: 1. Stanisław’ 
Cieślar. Start Wisła — 2.06,12; 
2. Rudolf Salbut. Start Wisła — 
2.11,14: 3. Bieniek, KKS Bielsko 
— 2.12,31: 4. Józef Kubica. Górn. 
Koniaków’ — 2. 13,39; 5. Kołek. 
KKS Bielsko — 2.14,46; 6. Kacz­
marczyk. Beskid Istebna — 
2.17.Ił;

oraz pierwszego Instruktora Józe­
fa Barglela, zwycięzcę konkursu 
awionetek w Warszawie. Trzeba 
również przypomnieć, że aeroklub 
krakowski zorganizował Jesienlą 
1929 r. pierwsze w Polsce lotnicze 
zawody sportowe, w których zwy­
ciężył Jeden z największych or­
łów wśród skrzydlatej braci, Fran­
ciszek Żwirko*

W parze z wielkimi sukcesami 
pilotów z krakowskiego aeroklubu 
szły sukcesy konstruktorów kra­
kowskich, wśród którvch wymie­
nić trzeba nazwiska braci *Dzia- 
łowskich, twórców samolotów ty­
pu DKD oraz Józefa idy.

Po tragicznych latach wojny 
i okupacji aeroklub krakowski był 
Jedną z pierwszych organizacji, 
które wznowiły swoją działalność. 
Jeszcze do Krakowa dochodził huk 
armat, grających w okolicach Żyw­
ca, gdy 22 stycznia 1945 r. z ini­
cjatywy studentów szkół krakow­
skich powstała organizacja lotni­
cza pn. „koło szybowcowe”, prze­
kształcona rychło w sekcję lotni­
czą studentów politechniki i sta­
nowiąca zalążek reaktywowanego I

WYNIKI:
bieg 15 km seniorów: 1. St. Cle-

ślar (Start Wisła) 59.11; 3. Mi-
chał Wantulok (LKS Barania — 
59,53; 3. Zuber (Wl. Bielsko) — 
1.00.02;

10 km juniorów „C": 1. Marek 
(WL Bielsko) — 49,50: 2. Samiec 
(LKS Barania) — 51,08; 3. Er. Le-
gierski (Beskid Istebna) 51.14:

6 km młodzików „B": 1. Polok 
(LKS Barania) — 25,43; 2. Boi. Le- 
gierski (LKS Barania) — 25.50; 3. 
Lach (LZS Złoty Groń Istebna) — 
26.49;

3 km młodzików „A“: 1. Fiedor
(Górn. Koniaków)
bica (Górn. Koniaków)

12,10: 2. Ku-
12.50:

3. — 4. Białowlczor (Złoty Groń 
Istebna) 1 Gomołka (Beskid Isteb­
na) po 12.28:

3 km dziewcząt ,,A“: 1. Szturc 
(Start Wisła) — 13.01: 2. Łaciak 
(LZS Szczyrk) — 15,01: 3. Ewa 
Cieślar (LKS Barania) — 15,08:

(wy)

WISŁA, 20. 1. (t«l. wł.). Ml 
strzostwa narciarskie śląska w 
konkurencjach klasycznych zo­
stały właściwie w poniedziałek 
zakończone mimo to nie znamy 
mistrzów w otwartych konkur­
sach skoków seniorów I Juniorów 
grupv „C”. W niedzielę na prze­
szkodzie konkursów stanął porywi­
sty wiatr, natomlasi w ponledzia-

0 większg dokładność
w planowaniu imprez

w ŚRODę 15 bm. zostalii* 
” my poinformowani, że w 

piątek, sobotę i niedzielę odbę- 
dz>e się w Gliwicach w hali 
technikum na Okrzei towarzys­
kie spotkanie tenisowe kadry 
Młodzieżowej Polska — Jugo­
sławia. Wobec tego, że spotka­
nie to miało być w pewnym 
stopniu próbą sił naszych mło­
dych tenisistów przed Ich pier­
wszym prawdziwym tegorocz­
nym międzynarodowym debiu- 
[em. Jakim Jest rozgrywany od 
kilku tat Puchar Galea, posta- 
nowiHśmy wysłać do Gliwic na 
sobotę i niedzielę specjalnego 
sprawozdawcę. Także „Sporto­
wiec wydelegował do Gliwic 
i 16¾°.26 sweh przedstawlci.- 

n, dodając mu fotoreportera. 
li by*° nasze zdumienia. 
Kiedy w sobotę rano dowiedzie- 
^.y ? ę^w Gliwicach, ie spot­kanie kadry zostało przełożone 

na poniedziałek i wtorek, w 
sobotę natomiast (na którą zdo­
łano przygotować kort) odbe- 
«|X^

Na niedzielę zai została 
‘^Planowana wycieczka tury- 
styczna do Szczyrku.
nrZT an* Walonego uprzednio 

uzasadnili działacze 
mu2fCy n^moźnoicią urucho* 
X w^naczonym t*rml< 

o hall, z powodu ni* ukończ** 
z związanych
kor»H0poawtf?fern nawierzchni 
botvu< P^^tkowo obliczono 
noiy na czas krótszy, a doola-

Piątek, to znaczy w ostat* iSłuchwnL okazało się to nie­
możliwe, Sfatygowana Jlcznymi

Imprezami rozgrywanymi w ha­
li (koszykówka, piłka ręczna I 
nawet hokej rozgrywany tam 
z braku trawy) wymagała tak 
gruntownego remontu, że mogła 
być przygotowana dopiero na 
sobotę po południu.

Dziennikarze, którzy plan 
swych zajęć zawodowych dosto­
sowali do pierwotnego termi­
nu ni* zostali uprzedzeni o 
zmianie ponieważ dowiedziano 
się zbyt późno, ażeby zdążyć 
uprzedzić prasę warszawską, 
Nam się Jednak wydaje, że 

można było uczynić to telefo­
nicznie. natychmiast po tym 
kiedy podjęto nową decyzję.

Niezależnie od tego, również 
I z innych względów (publicz­
ność, zawodnicy Itd) międzyna­
rodowa impreza sportowa, na­
wet jeśli to Jest spotkanie to­
warzyskie powinna odbywać się 
w ściśle zaplanowanym termi­
nie. Fakt, że przesunięci* na­
stąpiło dosłownie w ostatniej 
chwili nie świadczy pochlebnie 
o dojrzałości organizacyjnej 
odpowiedzialnych za tę Impre­
zę czynników.

Już po turnieju w Sopocie 
zwracaliśmy na to uwagę na 
łamach naszej gazety. Polski 
Zw. Tenisowy rozbudowuj* I 
słuszni* swój* międzynarodo­
wo kontakty. Warto zapobiec 
na przyszłość takim Jak oątat-

.... rozwoje* 
w| Imprez międzynarodowych 
komplikacjom. Wystarczy Być 
trochę bardziej przewidującym 
I pedantycznym. Sam* dobre 
chęci nie wystarcząją.

w
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(W)

NARCIARZE POLSCY
zwyciężają
na Węgrzech

BUDAPESZT, 20.1 (tel. wł.) W dru­
gim dniu narciarskich mistrzostw 
Węgier Polacy wygrali dalsze trzy 
konkurencje 1 tylko bieg na 15 km 
mężczyzn zakończył się nieoczeki­
wanym zwycięstwem doskonale 
finiszującego Węgra Sajgo Nato­
miast w biegu kobiet Polki o kla-r 
sę górowały nad swymi przeciwni­
czkami, jak też nasz Junior Gut-Mi­
siak, który o ponad 7 minut wygra! 
7. koalicją węgierskich biegaczy czy 
też trójka naszych bezkonkurencyj­
nych kombinatorów.

Wyniki: 15 km mężczyzn: 1. Sal­
so, w — 58.50; 2—3. Szczepaniak. 
P i Spisak. W ~ po 5P 5Q;
ny, p — 1.00.21; 5. Styrczula, P 
— 1.00,51; 6.rBetak. W - l.ui.39 
7. Jasiński, P — 1.02,21; 8. M. Gą­
sienica, P — 1.02,33; 9. Raszka. P. 
— 1.03,53; 10. Fratilla, Rum. — 
1.04,47;

5 km kobiet! 1. Br. Marusarzów-
114, P. — ! 
29.05; 3. T: 
4. Helł*r, P

28. 17; 2. Stopka, P —

30,07; 5. Doschekne.
W — 31,53; 6. Kailońe, W — 32.19:

kombinacja klasyczna! 1. Raszka. 
P — 446.1; 2. M. Gąsienica. P — 
437,1; 3. Styrczula, P — 425,7; 4. 
Fratilla. Rum. — 401,9; 5. Csavas 
W — 380,7;-6. Fekete, W — 369.5;

10 km. juniorów: 1. Gut-Misiak, 
P — 50.49; 2. Dina. W — 58.02- 
3. Pazmany. W — 58.10;

Narciarskie 
mistrzostwa

Dolnego Śląska
; SZKLARSKA PORĘBA. 19. I. 
(tel. wt.). W niedziele, 19. bm. 
rozpoczęły się w Szklarskie! Po­
rębie indywidualne I drużynowe 
narciarskie mistrzostwa Dolnego 
śląska w konkurencji Juniorów I 
seniorów. Udział bierze w nich 
ponad 250 zawodników I zawod­
niczek. W pierwszym dniu roze­
grano w trudnych warunkach 
atmosferycznych spowodowanych 
dużymi opadami mokrego śn'egu 
otwarty konkurs skoków na du- 
żęi skoczni. Pierwsze miejsce za­
jął Lechowicz. KS. Szrenica — 
48 — 44.5 — 201,2. 2. Biliński. 
AZS Wrocław — 47.5 — 43 —
194.4. 3. Lament. Sial Cienhce — 
41.5 — 40,5 — 177,7.

W kategorii Juniorów grupy C 
zwyciężył Witkę. AZS Wrocław - 
47 — 43.5 — 188 pkt. W konkur­
sie skoków do kombinacji kla­
sycznej p'erwsze miejsce zajął 
Pros. Start Duszniki — 43.5 — 
39.5 — 191,5, 2. Henślem. Szre^ 
nica — 41 — 42.5 — 172,8 pkt.

Mistrzostwa potrwają 3 dni 1

Krótko o wszystkim^
Jack Crump 

nadal sekretarzem BAAB
Tegoroczne plenum Brytyjskiej 

Federacj i Lekkoatletycznej miało 
dość burzliwy przebieg, gdyż na 
porządku dnia stała m. in. sprawa 
rozdzielenia po raz pierwszy w hi­
storii brytyjskiej lekkoatletyki 
funkcji sekretarza generalnego Fe­
deracji 1 kierownika drużyny re­
prezentacyjnej W. Brytanii. Od 21 
lat obie te funkcje sprawował zna­
ny dobrze naszym Czytelnikom z 
drukowanych w Przeglądzie arty­
kułów Jack crump. który jednak 
już ub. r. prosił o zwolnienie go 
z funkcji kierownika drużyny ze 
względu na zwiększający się nie­
ustannie zakres pracy sekretarza 
honorowego i coraz częstsze kon­
takty międzynarodowe.

W 1957 r. nie znaleziono jednak 
nikogo kto mógłby go zastąpić i 
Crump pozostał jeszcze na jeden 
rok sekretarzem i kierownikiem 
reprezentacji. obecnie kierów 
nictwo reprezentacji powierzono 
LesUe Truelove. a Crump bedzie 
nadal piastował godność honorowe­
go sekretarza generalnego BAAB.

Przed kilku tygodniami Crump 
otrzymał z rąk królowej Elżbiety 
IT zaszczytne odznaczenie i tytuł 
..Officer of British Empire”.

• (ec)

Przerwa w mistrzostwach 
Zakopanego

ZAKOpANE, 20. 1. (teł. wh). W 
mistrzostwach narciarskich Zako­
panego w poniedziałek był prze­
stój. Zapowiedziane na Kasprowym 
Wierchu slalomy specjalne nie mo- 

■ gły si» odbyć z powodu złych wa­
runków atmosferycznych. W gó­
rach wiał wiatr o sile do 10 m/sek. 
szczyty zalegała gęsta mgła i pa­
dał drobny śnieg.

We wtorek, na północnych sto-
kach Gubałówki odbędzie

wkrótce aeroklubu krakowskiego.1 pierwszy w tym sezonie bieg dłu­
Organizacja la. skupiająca w 
swoich szeregach najlepszych pi­
lotów polskich, postawiła ośrodek 
krakowski na I miejscu w Polsce. 
Już wkrótc* dwaj z nich — PuzeJ i 
Ziętek zdobyli pierwsze w Polsce 
złote odznaki szybowcowe.

Następne lata, to okres pięknych 
zwycięstw, wyczynów i rekordów 
— Wlelgusa, Nechay, Wojnara, 
Nowotarskiego, Chmlelarczvkowej. 
Jasińskiego, Bułata i innych. A 
dzisiaj? Dzisiaj również aeroklub 
krakowski stoi w czołówce, a pod 
pewnymi względami nawet wy­
przedza wiele aeroklubów.

Liczy on dzisiaj 247 członków, 
w’ tym 40 czynnych pilotów samo­
lotowych I 54 czynnych pilotów 
szybowcowych. W roku 1957 wp­
latano na samolotach 1400 godzin, 
a na szybowcach 1023, zdobyto 
wiele uprawnień I klas.

Rok 1958, jako rok jubileuszo­
wy, aeroklub krakowski ma za­
miar uczcić zorganizowaniem 10-go 
lotu południowo-zachodniej Polski, 
oraz opracowaniem historii aero­
klubu.

St Habzda

Kadra koszykarek
trenowała w Warszawie

BI A zakończenie czterodniowego 
kolejnego zgrupowania kadry 

koszykarek) przygotowujących się 
do Mistrzostw' Europy; odbyły się 
w Warszawie dwa mecze kadry z 
reprezentacją Warszawy. Jak było 
do przewidzenia oba mecze zakoń­
czyły się wysokimi zwycięstwami 
Kadry w stosunku 91:25 (47:12) i 
60:34 (27:22).

Osłabiona brakiem „kadrowi- 
czek", a także części czołowych 
pozostałych zawodniczek (Wolucho- 
wa, Dobrucka, Szomańska) repre­
zentacja Warszawy, opierała się 
głównie na młodych zawodnicz­
kach Gwardii. i nie stanowiła 
zbyt groźnego przeciwnika dla 
Kadry, w drugim jednak meczu, 
gdy na boisku po stronie Kadry 
występowało „rezerwowe’ zesta­
wienie reprezentantki Warszawy 
nawiązały całkiem równorzędną 
walkę, nawet nieznacznie prowa­
dząc.

Kadra także nie wystąpiła w 
swym najlepszym zestawieniu, 
gdyż z tych czy innych przyczyn, 
w zgrupowaniu nie wzięły udziału 
Kaczmarek i Ratajczak z Pozna­
nia, Szostak i Szydłowska z Kra 
kowa, Chłodzńska, Nartowska i 
Widurska z Warszawy.

W meczach tych Kadra wykaza­
ła dalsze postępy w agresywnym 
kryciu, lepsze zgranie w obronie 
strefowej i doskonałą celność rzu­
tów, w których szczególnie bry­
lowały Beyer (nawet z dalekiego 
dystansu) I Olesiewicz. Podkreślić 
także należy skuteczność „huraga-

nowych*’ nieraz szybkich ataków 
przeprowadzanych przez kadro- 
WiCZk^

Jedna z kadrówiczek — Karska 
— doznała podczas niedzielnego 
przedpołudniowego treningu, kon 
tuzji złamania nosa 1 będzie zmu­
szona niestety pauzować przez o- 
kres co najmniej trzech tygodni. 
Natomiast Widurska muslala zre­
zygnować z udziału w przygoto­
waniach do Mistrzostw Europy, 
gdyż nie jest absolutnie w stanie 
pogodzić końcowych egzaminów, a 
szczególnie ćwiczeń na stomatolo­
gii z licznymi zgrupowaniami Ka­
dry. Będzie ona traktowana jako 
„dochodząca” na zgrupowaniach 
Kadry 1 jej kandydatura nie bę­
dzie brana pod uwagę przy usta­
laniu ostatecznego składu naszej 
reprezentacji na Vi Mistrzostwa 
Europy.

Z ŻYCIA

KLUBÓW
Piłkarze Okęcia 1 zwołują na 

piątek, 24 • bm. o godz. 16.30 w 
lokalu klubu przy Al. Krakow­
skiej 36 zebranie wszystkich 
członków 1 sympatyków. W pro­
gramie przewidziane są wybory 
do władz-sekcji piłkarskiej.

godystansowy na 40 km, który bę­
dzie równocześnie pierwszą eliml
nacją do narciarskich mistrzostw 
świata. Do biegu zgłoszono 21 za­
wodników w tym wszystkich na­
szych najlepszych długodystan 
sowców. (M. M).

Artamonowa 
i Gonczarenko 

mistrzami ZSRR 
w jeździe szybkiej 

na lodzie
MOSKWA, W Leningradzie i 

Moskwie odbyły: się mistrzostwa 
ZSRR w jeździe szybkiej na lodzie. 
W Leningradzie startowany kobie­
ty. w Moskwie — mężczyźni.

Tytuł najszybszej łyżwlarki ZSRR 
przypadł w udziale mistrzyni świa­
ta ARTAMONOWEJ, która wygra­
ła trzy konkurencje wieloboju: 
1.000 m (1.41,1). 1.500 rn. (2.36,4) i 
3.500 m (5.51,2). a na 500 m podzie 
lila się z Biełową drugim 1 trze-
cim miejscem (50,2) 
(48.11.

Ryłową

W łącznej punktacji wieloboju 
Artamonowa zdobyła 211,416 pkt. 
wyprzedzając zeszłoroczną mistrzy­
nie kraju Ryłowa — 211,982, Bieło
wą — 218.416, Sarincewą
Kondakową 220 249

— 218.932. 
i Stenine.

rewelacje tegorocznych mistrzostw 
— 220.466 pkt.

W Moskwie tytuł mistrza ZSRR, 
zgodnie z przewldywaniam’. zdo­
był GONCZARENKO, uzyskując w 
wieloboju — 192.825 pkt. a otó je 
go wyniki w poszczególnych kon­
kurencjach: 500. m — 43.5, ISOfl.m

— 17.25.7.
Dalsze miejsca w wieloboju zajęl : 

2. Sakunienko — 192.878. 3. Merku-
łow 
194.425, 5. Sziłkowski
Cybin — 195,151.

4. Sziłkow
194.510,

Dalsze eliminacje 
saneczkarzy

KRYNICA. W dniach IR—19
odbył; w Krynicy, mimo

bm.

sorzy<a’ąc;> ch warunków atmosfe­
rycznych, zawody saneczkowe o 
Puchar Kolejarza. Były one jed­
nocześnie trzecią eliminacją pol­
skich saneczkarzy przed mistrzo­
stwami świata. Na starcie z czo­
łówki zabrakło tylko Jerzego Woj­
nara, który w przeddzień zawo­
dów doznał niegroźnej kontuzji. 
We wtorek Wojnar rozpocznie dal­
sze treningi. Ogółem startowało 75 
zawodników i 43 zawodniczki.

W konkurencji jedynek mężczyzn 
świetną formę wykazał Ryszard 
Pędrak, który zwyciężył zdecydo­
wanie w łącznym czasie 4 ślizgów 
— 5.49,8. W drugim ślizgu Pędrak 
uzyskał 1.24.9, a wi^c zaledwie o 
0,8 gorzej od rekordu toru. Dru­
gie miejsce zajął Wojtyński — 
5.54,7. Na dalszych miejscach upla­
sowali się: Płochocki — 5.56,4. Ol­
kuski — 6.03,9,- Orlikowski — 6.04.2,

FAWORYCI ZWYCIĘŻAJĄ
w półfinałach mistrzostw
piłkarzy ręcznych

W PIĄTEK, sobotę I niedzielę IA oto wyniki spotkań: AZS Kato- 
»» rozegrane zostały w Warsza wice — AZS Szczecin 24:17 (16:9|. 

wie półfinałowe rozgrywki o mi AZS Poznań — Stal Kuźnia Rac. 
strzostwo Polski w piłce ręcznej1 —..............
7-osobowej drużyn męskich. Zwy­
cięstwo w turnieju i awans do

22:28 (6:11), Stal Kuźnia * Rac. — 
AZS Kat. 20:12 (7:5), AZS Poznań

Grzybczyk i Gębalskl — po 6.07,8.
W konkurencji jedynek kobiet 

niespodziewane zwycięstwo odnio­
sła zawodniczka krakowskiej Ol­
szy — Nyczówna — 6.12.0. 2) Sem- 
czyszak — 6.13,7, 3) Betoher—6.14.0. 
4) B. Gorgoniówna —6.16,6. 5) Se­
rafin — 6.20,8, 6) Pawelczyk — 6 23.5.

Grabowska-Żróbikowa 6.26.3.
W niedzielę przyjechali do Kry­

nicy pierwsi zawodnicy, którzy 
startować będą w mistrzostwach 
świata. Jest to reprezentacja NRD. 
składająca się z 8 zawodników i 4 
zawodniczek.

Powstała 
federacja „Sparta"

Zw.
wyniku porozumienia między
Zaw. Prac.

czego i Zw. Zaw. Prac. Sp<
Spożyw- 
jółdzłel-

czych powstała Federacja Sporto­
wa ,,Sparta”. Nowa ,,Sparta” zrze­
sza kola wychowania fizycznego 1 
kluby sportowe, działające w prze­
myśle spożywczym i w spółdziel­
czości.

Nowy rekord 
młodzików w pływaniu

ŁÓDŹ, 20.1. (tel. wł.). Podczas za­
wodów pływackich rozegranj^ch w 
niedzielę w Łodzi młodziutka pły­

Opole. W grupie juniorów mistrzo­
stwo zdobył Hamielec z Łączności. 
Opole, zaś wśród kobiet tytuł mi­
strzowski zdobyła Jonek ze Startu 
Chróścice.

W grze podwójnej mężczyzn zwy­
ciężyła para Otremba — Ryłko, a 
wśród kobiet para Pona — Gajda
(Unia Kędzierzyn). W grze 
szanej mistrzostwo zdobyła 
Jonek — Otremba. .

Rewanż Juniorów 
na tafli

para

We wtorek 21 bm. v godzinie 
18 na Torwarze. odbędzie się re­
wanżowe spotkanie naszych ho­
kejowych juniorów z juniorami 
NRD. 7. którymi Polacy przegrali 
w ostatnią niedzielę w Katowi­
cach w stosunku 4:5.

Walny Zjazd 
Polskiego Związku 

Tenisowego
W dniach 25 I 26 bm. odbedzi* 

się w Warszawie Walny Zjazd Pol­
skiego Związku Tenisowego. Zjazd 
wybierze nowe władze oraz doko­
na oceny dotychczasowej pracy. 
W obradach weźmie udział około 
100 delegatów z całego kraju.

Początek obrad 25 bm o godz 
10, zaś 26 bm — o 0.30. Zjazd cd-

woczka Resursy Łódź, Danuta Mas- 
sówna w wyścigu na 100 rn grzbiet. | 
wynikiem 1.22,8 ustanowiła nowy i 
rekord Polski młodzików. Zawód-| «•.— --
niczka ta wygrała również 100 m w PMN Vi sali
dow. — 1.18.7. W tych samych za- A piętrze, 
wodach Kiciński (Resursa» na
loo m grzbiet, miał czas l.l 
Szperllng (Orzeł) na 200 m 
uzyskał czas 2.57,1.

mot.

Porażka zapaśników 
Lotnika Wrocław

WROCŁAW. (tel.
spodzianką w postaci 
drugoligowego zespołu 
nad pierwszoligowym

wł.). Nie- 
zwycięstwa 

Pafawagu 
Lotnikiem

.0-03 ni

Hokeiści węgierscy 
przegrali w Toruniu

TORUŃ, 20. 1 (tel. wł.) Pomorza- 
n Toruń — Vasutas Węgry 4:1

(1:1, 1:0, 2 0). Bramki dla 
dai zy zdobyli Zieliński — .--------... ■ __ D).1 browski I Półak po 1. 
Zsitva.

Wrocław, zakończył sle tutaj dwu­
dniowy turniej zapaśniczy o pu­
char WKKF. Pafawag pokona’ 
Lotnika 10:6 zajmując w ten sposób 
pierwsze miejsce w turnieju. W po­
zostałych spotkaniach Lotnik zwy­
cięży! Rokitę — Brzeg Dolny 10:6 
a Pafawag wygrał z Rokitą 12:4.

Najlepszymi zawodnikami tur­
nieju, który cieszył się bardzo du­
żym zainteresowaniem publiczność: 
byli: Jurcewicz, Wesołowski, Kry* 
stynowski z pafawagu. Łata. Arndt, 
Trzcionkowski z Lotnika — Wrocław 
oraz Odorski i Kalinowski z Rokity 
— Brzeg Dolny.

Międzynarodowe spotkanie stało 
na przeciętnym poziomie a w obu 
drużynach wyszły na jaw braki 
kondycyjne. Węgrzy reprezentują 
poziom naszych Il-ligowych zespo- 
tuw. mimo źe przyjechali wzmoc­
nieni czołowymi zawodnikami in­
nych zespołów węgierskich.

Gospodarze mieli przez cały czas 
lekką przewagę i wygrali zadłuże­
nie. Najbardziej podobali ^ic Ro­
manowski i Żebrowski, a w zespo­
le gości bramkarz Kne isel i obi ( ń- 
ca *‘lrokv.

(as)

Wygrał kto inny.
W podpisie, umieszczonym pod 

zdjęciem tenisistów Drobnego i 
Ulricha, które się ukazało w jed­
nym z ostatnich numerów Prze­
glądu zaszła pomyłka, za którą
przepraszamy Czytelników. To 
Ulrich pokonał Drobnego, 
Drobny pokonał Ulricha.

Rekord Europy 
na Antypodach

nie

Jugosłowianie 
prowadzą w Gliwicach 4:1

GLIWICE. 20.1. (tel.wł.) W ponie­
działek po południu rozpoczęło się 
towarzyskie spotkanie kadry mło­
dzieżowej Polski i Jugosławii, skła­
dające się z 10 gier.

W naszym zespole na słowa uz­
nania zasłużył Jamroz. przegrywa­
jąc dopiero w 3 setach po porywa­
jącej walce z mistrzem juniorów
Jugosławii Jovanovicem

W pierwszym dniu mistrzostw 
pływackich kobiet Stanu Victoria 
(Australia), 17-letnia Holenderka 
Cocke Gastelaars ustanowiła nowy 
rekord Europy na loo m dow. — 
1.05,0. W Europie padały już 
wprawdzie lepsze wyniki, jednak 
wobec decyzji Ligi Europejskiej w 
pływaniu, mówiącej o tym, że re­
kordy Europy będą uznawrane je­
dynie na długich basenach, Gaste- 

Jąąrs swym osiągnięciem otwiera 
nową listę w historii rekordów pły­
wackich starego kontynentu. Re­
kord Gastelaars jest doskonałym 
wynikiem nie tylko w Europie o 
czym najlepiej świadczy tabela 10 
najlepszych czasów świata na 100 m 
dow.

czym prowadził w decydującym se­
cie 4:2 1 40:15. Zawód sprawił jed­
nak Faruzel. który tylko przez tre­
mę uległ Jelicovi, uzyskując zaled­
wie 7 gemów’.

Oto wyniki poniedziałkowych gier 
(na pierwszym miejscu Jugosłowia­
nie), Pilic — Osadca 6:3. 6:4. Jelie 
— Faruzel 6:3, 6:4. Knsap — Zen- 
negg 7:5, 4:6, 2:6. Jovanovic — Ja- 
mrbz 4:6. 6:2. 6:4. Pilic. Jelie — 
Zenneg. Osadca 6:4. 6:3.

We wrtorek nastąpi zakończenie 
meczu.

Zb. W.

I wFinlandii
1- D. Fraser (Austr.)
2. L. Crapp (Austr.)
3. F. Leech (Austr.)
4. S. Mann (USA)
5. V. Gyenge (Węgry)
6. C. Von Saltza (USA)
7. Gastelaars (Hol.)

1.02,0 1958 r.
1.02,3 1956 r.
1.02,6 1956 r.
1.04,6 1956 r.

1.04,9 1957 r.’)
1.05,0-1958 r.

8. N. Simmons (USA) 1.05,1 1956 rl
9. N. Myburgh

(Pldn. Air.) 1,05,1 1950 r.
10. V. Grant (Kanada) l.os.l 195« r.

Wyniki: 110 y dow.: (ino m, 58 
cm): 1. Fraser — 1.03,5, 2. Gaste­
laars (Holandia) — 1.05,0, 3. Colqu 
houn — 1.06,1, 4. Leech — 1.06,3; 
440 y dow. (402,32): 1. Konrads — 
1-J9.3, 2. Schimmel (Holandia) —

•) Czas Gyenge — 1.04,8 lepszy od 
rekordu Gastelaars nie zostąL za­
twierdzony przez Ligę EuroSfiska 
jako rekord Europy.

Von Saltza przepłynęła 100 m 
dow. na pływalni 100-metrowej.

Ryłko wyeliminowany 
z mistrzostw 
Opolszczyzny

OPOLE, 20.1. (tel. wł.). w Głu­
chołazach odbyły się w sobotę i 
niedzielę indywidualne mistrzostwa 
Opolszczyzny w tenisie stołowym 

। W kategorii seniorów mistrzem 
został Otremba z Kolejarza przed 
bzewczukiem ze Sparty Otmuchów. 
Niespodzianką mistrzostw było wv-

I eliminowanie Ryłki z Kolejarza I

polscy narciarze
na ostatnich miejscach

HELSINKI. W fińskiej miejsco­
wości Kuovola zakończone zostały 
w poniedziałek międzynarodowe 
zawody narciarskie w konkuren­
cjach klasycznych z udziałem Po­
laków. Niestety nasi zawodnicy nie 
odnieśli sukcesów, plasując się na 
końcowych miejscach. W kombina­
cji zwyciężył Fin Montonen przed 
swym rodakiem Bistolą. Dwaj Po­
lacy Hryniewiecki I l.egierski za­
leli dwa końcowe miejsca.

Nie powiodło się Polakom rów­
nież w otwartym konkursie sko- 
o??' ^"yeteżył Fin Kirjouen nota 
218 pkt.. skoki 57 I 57,5 ni. Do­
skonały skoczek NRD Rpcknazel 
zajął trzecie miejsce z notą 215 
pkt. Polak Tajner w pierwszej ko­
lejce skoków miał upadek a w 
drugiej uzyskał 55 m I za|ąi da­
lekie miejsce. Pozostali nasi za­
wodnicy wypadli bardzo słabo l 
żaden z nich nie przekroczył 50 
nj; ,A °to ich wyniki. Hryniewiecki 
4‘, 1 -l9 ">• W»la 48 i 49 m. Wiche­
rek 4; i 41.5 m oraz Legierski 44 
i 4o m.

We wtorek Polacy będą treno­
wać na skoczni w Lahti a w śro- 

Kofejarza । do Sju^’ P°drÓŻ P°w°mą

Biegi Narodowe

finałów mistrzostw Polski ’ wywal­
czyła Sparta Katowice, bezwzględ­
nie najlepszy zespół. Sparta nie 
mając równych sobie partnerów 
grała wyraźnie „na zwolnionych 
obrotach”. Mimo to poszczególne 
zagrania katowickich piłkarzy by­
ły wysokiej marki, co wskazuje 
na to, iż Sparta Jest obecnie po­
ważnym kandydatem do tytułu mi­
strza Polski,

Na podstawie obserwacji turnie 
ju można stwierdzić, Iż grające 
w nim zespoły nie dysponują 
jeszcze dostatecznie szybkim ata­
kiem, nie stosują z powodzeniem 
ataku pozycyjnego, oraz wykazuje 
mało pomysłowości w grze.

Występujący w rozgrywkach 
reprezentanci, Polski grali bardzo 
przeciętnie. Jedynie Swietliński, 
Suski i Warwas zagrali na swym 
normalnym poziomie. Również do­
brą formą wykazali się: utalento­
wany szczypiornista krakowski 
— Turek oraz warszawianin Pi*

Wyniki: Sparta Katowice — ŁKS 
Łódź 31:11 (13:3), AZS Kraków — 
Varsovia 27:10 (11:11). Sparta 
Katowice — AZS Kraków 16:8 
(7:5), Varsovia — ŁKS Łódź 17; 10 
(7:4), Sparta Katowice — Varsovia 
27:9 (10:4), AZS Kraków — ŁKS 
Łódź 28:18 (13:8).

Grupa

1. Sparta Katowice «:0 74:28
2. AZS Kraków 4:2 63:53
3. Varsovia 24 49:64
4. ŁKS Łódź 0.6 39:75

POZNAH, 19.1. (tel. wł.). Po trzy­
dniowych rozgrywkach zakończy 
!y się w Poznaniu półfinałowe 
spotkania drużyn męskich o ml 
strzostwo Polski w piłce ręcznej 
7 osobowej. Ta dyscyplina sportu 
mało popularna dotychczas whusij ówwa pvirwajq o uiii i mato popularna uOtychCZ8£ W 

zakończone zostaną w środę 22 Poznaniu wzbudziła tym razem 
o» ' duże zainteresowanie publiczności.

— AZS Szczecin .19:15 (13:8), Stal 
Kuźnia Rac. — AZS Szczecin 26:13 
(9:9), AZS Poz. — AZS Kat. 33:28
(16:14).

Do rozgrywek finałowych o mi­
strzostwo Polski zakwalifikowała 
się drużyna Stall Kuźnia Rac. 
zdobywając ogółem — 6 pkt.
2. AZS Poznań — 4 pkt. 3. AZS 
Katowice — 2, 4. AZS Szczecin 
— 0.

Grupa III
OLSZTYN, (tel. wł.).

rozgrywkach grupy Tli pi_.___  
miejsce uzyskał GKS Wybrzeże 
Gdańsk, 2. AZS WSWF Wrocław, 
3. AZS Olsztyn, 4. Zawisza Byd 
goszcz.

Grupa IV

iierwsze

WROCŁAW, 19.1. (tel. wł.). Pół 
finałowe rozgrywki piłki ręcznej 
męzczyzn przyniosły wyniki: Śląsk 
Wrocław — Zwierzyniecki Kraków 
1/:15 (10:61; Górnik Siemianowi­
ce — Kolejarz Opole 18:16 (8:7 : 
Śląsk Wrocław — Górnik Slemla
nowice 25:17 (12:6): Zwierzyniecki 
Kraków — Kolejarz Opole 20:12 
(9:5); Śląsk Wrocław — KolejarzOrioln «r...!-.___/ _T*“ _ ” ' »» — KUiciai z,
Opole 34:17 (19:11); Zwierzyniecki 
Kraków — Górnik Siemianowice 
25:19 (13:11).

1. Śląsk Wrocław 6:0
2. Zwierzyniecki Kraków 4:2
3, Górnik Siemianowice 2:4
4. Kolejarz Opole 0:6

76:49
60:48
54:66
45:72

Do rozgrywek finałowych za­
kwalifikował się Śląsk Wrocław.

OPOLE, 19.1 (tel, wł.) W dniach 
bm ro,z®8i’ane tu zostały 

półfinały z mistrzostw Polski w 
piłce rocznej 7-osobowych drużyn 
kobiecych. Z przewidzianych ośmiu 
żespolow zgłosiło się tylko T dru- 
ży.n; k1* przyjechał na rozgrywki 
mistrz Szczecina. “

W czasie trzydniowych rozgry­
wek nie obeszło się bez nleepo-

dzianek. Największą chyba Jes: 
wyeliminowanie mistrza śląska, 
drużyny Górnika Sośnica oraz mi­
strza Opolszczyzny — stali Za­
wadzkie. Bardzo zacięte pojedynki 
Stoczono w grupie drugiej, gdzie 
pierwsze dwa spotkania zakończy­
ły się wynikiem remisowym. Ostat­
nie spotkania Budowlani —, Gór­
nik były decydujące, która z tych 
drużyn wraz z GKS Wvbrzeze za­
kwalifikuje się do finału. W razie 
bowiem remisu rozgrywki musla- 
lyby sle rozpocząć od nowa. Nie 
wiele brakowało a byłoby do tego 
doszło, bowiem właśnie w ostat­
nim meczu kilkadziesiąt sekund 
przed końcem meczu, wynik był 
remisowy 6:6,

Poziom tegorocznych spotkań 
półfinałowych był o wiele wyższy 
od zeszłorocznych finałów, cbod zeszłorocznych finałów, có 
świadczy o tym, że drużyny zna­
cznie się poprawiły.

Wyniki I grupy: Cracovla — 
AZS Wrocław 20:1 (9:1), Stal Za­
wadzkie — AZS Katowice 4:9 (1:4) 
Sta) Zawadzkie — AZS Wrocław 
15:2 (8:0), Cracovla — AZS Kato­
wice 5:0 (3:0), AZS Katowice — 
AZS Wrocław 17:2 (8:1). Cracovla

Stal Zawadzkie
1. Cracovla
2. AZS Katowic*
3. Stal Zawadzki*
4. AZS Wrocław

9:3 (5:1).

4:2

0:6

26:11
22:20 
5:52

Wyniki II grupy: Budowlani Go­
dłu — GKS Wybrzeże 2:2 (2:1).golin — GKS .. ______

Górnik Sośnica — GKS Wybrzeże 
4:4 (2:2), Budowlani Gogolin — 
Górnik Sośnica 7:6 (1:6).

1. Budowlani Gogolin
2. GKS Wybrzeże
3. Górnik Sośnica

2:2 
1:3 10:11

, Do rozgrywek finałowych za 
kwalifikowały się drużyny: Craco- 
vla, AZS Katowice, Budowlani Go­
golin | GKS Wybrzeża Gdań.k. 
Jlnaly rozegrane zostaną w dniach 
?V I-?'2 w Krakowie. Na sku­
tek doskonalej formy, wykazancl 
przez Aąnl.szk, Pogrzeba (Bu­
dowlani Gogolin) została ona po­
wołana dó kadry narodowej.

(w...)

ozyją
dokończenie ze str. 1

zasadach obowiązujących na 
normalnych Imprezach. Za 
pierwszych 20 miejsc na każdym 
etapie można by przyznawać 
trwale znaczki pamiątkowe 
(brązowe — powiat, srebrne — 
województwo, złote — bieg cen­
tralny) z oznaczeniem zajętego 
miejsca.

— Już teraz widać; że będzie 
to impreza dużych rozmiarów. 
"•V istnieją w terenie warunki 
uo jej sprawnego przeprowa­
dzenia?
~ ^*e będzie to łatwa rzecz. 

W latach niedawnych na im­
prezę tę szły miliony złotych. 
Obecnie kwoty pieniężne musi-
my zastąpić inicjatywą działa** 
czy. Mamy ich jednak sporo 
zarówno w TKKF jak i okrę- 
gowych związkach sportowych. 
W powiatach organizacjo
Biegów mógłby zająć się 
klub (chyba LZS). W każdym 
razie pole do działania będzie 
dla wszystkich bardzo duże. 
Plany uruchomienia Biegów 
Narodowych zazębiają się ściś­
le i planowanym wśród dzia­
łaczy lekkoatletycznych Tygod­
niem PZLA. Byłby to tydzień 
intensywnej działalności wszy­
stkich ogniw organizacyjnych. 
W tym właśnie Tygodniu od­
bywałyby się atrakcyjne zawo­
dy w całym kraju. W powia­
tach natomiast rozgrywane by­
łyby mistrzostw* młodzików..

Właśnie wówczas można by roz­
grywać pierwszy etap Biegów 
Narodowych.

‘ — A następne etapy kiedy?
— „Tydzień PZLA“ planuje­

my na czerwiec, a więc etap 
wojewódzki wypadlby ‘ na 
wczesną jesień — koniec wrześ­
nia. Natomiast bieg centralny 
raczej gdzieś na wiosnę, tuż po 
przełajowych mistrzostwach 
Polski. Rozpiętość w czasie 
jest duża, ale inne rozwiązanie 
będzie trudne dp znalezienia.

— W jakim stopniu widzi Pan 
udział gazet w organizacji Bie­
gów?

— No, „PS" zadeklarował już 
główną nagrodę w biegu cen­
tralnym. Inicjatywa cenna i nie 
do... odrzucenia. Przypuszczam, 
że w każdym województwie 
mogłyby się odbywać biegi o 
nagrodę któregoś z organów. 
Puchary różnych gazet, chociaż­
by paryskiej „Humanitc" mają 
duże uznanie u społeczeństwa i 
warto to wykorzystać.

— A więc można przyjąć,' że 
B egi Narodowe wracają’ do ży­
cia?

— Sprawa ta będzie przed­
miotem rozważań działaczy 
PZLA i nie tylko PZLA. Spra­
wa najważniejsza — regulamin. 
W każdym razie jestem zda­
nia, że w czerwcu tego rokn 
ujrzymy na trasach pierwszych 
uczestników Biegów Narodo­
wych w nowej formie.

Rozmawiał; z. Glusxek
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Fernarnd Vianey wszech-
mocny trener państwowy bok’ 

serów-amatorów Francji
Fot. Archiwum „PS”

TERMIN spotkania miedzypań- 
stwowego Polska — Francja zo­
stał nareszcie ustalony — 8 czerwca 

br.. a Warszawa będzie widownią 
tej, tak długo przez obie strony 
oczekiwanej konfrontacji.

Kierownictwo polskie proponowało 
początkowo dzień 25 maja, ale ze 
względu na swój kalendarz krajo­
wy l międzynarodowy Federacja 
Francuska (FFB) nie mogła się nań

ekipami krajów demokracji ludowej 
staje się coras bardziej nierówna. 
Trudno nie zauważyć faktu, że 
ekipy te mają zapewniony udział 
swych najlepszych zawodników 
przez cały' czas trwania szczytu Ich 
kariery, podczas kiedy u nas więk­
szość pięściarzy, po osiągnięciu ja­
kiegoś lepszego poziomu, wędruje
do zawodowego boksu1

zgodzić, jest jednak przekonana.
że zgoda na zaproponowany 
tecznie przez Francuzów i

z osta*. 
termin,

jest niemal pewna.
Warto zasygnalizować, źe Francja 

prosi Polskę jeszcze o jedną grzecz­
ność. mianowicie o wjTaźcnie zgo­
dy na dublowanie spotkań w nie­
których wagach, ponieważ nie we 
wszystkich kategoriach Francuzi są 
w stanie wystawić pełnowartościo­
wych przeciwników (jak np. w wa­
dze ciężkiei). Przewaga' po stronie 
polskiej iest tak wielka, że, niewąt- 
oliwie Polska zgodzi się na to bez 
zastrzeżeń.

Udało mi się uzyskać na temat 
tego spotkania wywiad z wszech­
mocnym dyktatorem naszego ama­
torskiego sportu pięściarskiego, tre­
nerem państwowym Fernandem 
Vianey. który chwilowo zrezygno­
wał 7. kierowania, ekipą Francji na 
wriazdach. ale który Jest nadal od­
powiedzialny za przygotowanie 
„trójkolorowych". Vianey oświad­
czy! ml w związku ze spotkaniem 
Polska — Francja co następuję:

„Ten mecz będzie niewątpliwie 
gwoździem naszego bardzo przecią­
żonego sezonu i trzeba przygoto­
wać się doń jak tylko można naj­
lepiej, kładąc specjalny nacisk na 
przygotowawcze zgrupowanie tre­
ningowa. Nie da. się jednak pomi­
nąć milczeniem faktu, że na skutek 
stałych „punkcji" ze strony obozu 
zawodowców, zabierających nam co 
lepszych pięściarzy, zadanie nasze, 
polegające na zmontowaniu dobrej 
reprezentacji. jest niezmiernie 
utrudnione, a walka z doskonałymi

PROBLEM NIEŁATWY 
DO ROZWIĄZANIA

Niewątpliwie Fernand Vianey ma 
rację i prędzej czy później wysoki 
areopag naszych władz sportowych, 
zamiast trwać w autokontemplacji 
będzie zmuszony zastanowić się 
nad tym problemem.

Jeszcze kilka lat temu, wyższy niż 
na wschodzie poziom sportu zachod­
niego zezwalał bez naruszania rów­
nowagi na konfrontację , amatorów 
wschodu i zachodu w trzech wiel­
kich dziedzinach sportu będącego 
domeną zawodowców — w kolar­
stwie, pięściarstwie l pitkarstwie. 
Obecnie, już od dłuższego czasu tyl­
ko na boisku piłkarskim toczą się 
walki z wyrównanymi szansami,

W boksie natomiast równowaga 
jest już tak zachwiana, źe w nie­
dalekiej przyszłości walka stanie 
sle zbyt nieproporcjonalna. żeby 
można było kontynuować spotkania 
międzypaństwowe, nie oglądając się 
za jakimś rozsądnym rozwiązaniem. 
Coraz więcej sportowców l działa­
czy dochodzi do wniosku, że podo­
bnie jak w piłce nożnej trzeba bę­
dzie znaleźć jakiś sposób umożli­
wiający spotkania zawodowców za­
chodu ze wspomaganym! przez pań­
stwo amatorami wschodu.

Oczywiście w boksie nie będzie 
to takie proste. Jednym z najpo­
ważniejszych zagadnień wzajemne­
go przystosowania się do takiej 
ewentualności będzie znalezienie 
wspólnej platformy, dotyczącej cza­
su -trwania poszczególnych walk. 
Trzy rundy amatorskie, czy sześć, 
osiem, dziesięć lub zgoła piętnaście 
rund zawodowych ma stanowić pod­
stawę spotkania?

W tej chwili poza piłką nożną, 
gdzie jak już wspomniałem, sprawa 
ta jest nieaktualna i pomyślnie 
rozwiązana —; jedynie w kolarstwie 
ze względu na pewne opóźnienie w 
rozwoju poziomu kojarzy wschod­
nich, wspólne zawody i wyścigi 
amatorów wszystkich krajów świata 
nie wykazują tej raczej różnicy
układu sil — ale kto wie, czy i 
go na długo starczy.

MIĘDZYNARODOWY 
KALENDARZ AMATORÓW 

FRANCJI

te-

Mecz Polska — Francja B czerw­
ca 1958 r. będzie szczytowym punk­
tem sezonu francuskiego, ale nie 
będzie pierwszym tegorocznym spot­
kaniem międzypaństwowym trójko­
lorowych, którzy przedtem spotka­
ją się jeszcze ze Szkocją i NRF.

Pierwsze a tych dwóch spotkań 
odbędzie się 6 maja w Szkocji, 
(miasto, w którym będą walczyły 
obie drużyny, nie zostało jeszcze 
ustalone). Drugi mecz zostanie ro­
zegrany w Tourcoing (Francja), 
17 maja.

I wreszcie po spotkaniu s Polską, 
czeka. Francuzów jeszcze mecz z 
Rumunią, 21 czerwca, prawdopo­
dobnie w Salnt-Nazalre.

7 hebanowych dżentelmenów z "Wybrzeża Kości Słoniowej, 
którzy 2 sukcesem zadebiutowali w eliminacjach do mistrzostw 
amatorskich Francji 1958 r. Do dalszych walk zakwalifikowali 
się: Poue, Boukary i N‘Kfaly (pierwszy, drugi i czwarty u góry 

od lewej) Fot. Archiwum „PS”

Niezależnie od tych spotkań Fran­
cja musiała odmownie odpowiedzieć 
na propozycję rozegrania meczów 
z Bułgarią i NRD. co świadczy zde­
cydowanie o wielkim popycie na 
bokserów francuskich w krajach 
Europy wschodniej...’

„PEWNIAKI" — 
SALUDEN I HASHAS

Na lodowiskach
Ale mimo iż nasz kalendarz mię­

dzynarodowy jest już ostatecznie za-
fiksowany, pozostaje 
amatorskiego boksu 
kłopot najgorszy —

kierownictwu 
francuskiego 
wyznaczenie

zagrań icznych
PRAGA. Tak samo jak wszystkie 

poprzednie również i 15 kolejka 
rozgrywek ligi hokejowej CSR nie 
obeszła się bez niespodzianek. Slo- 
van Bratysława przegrał na wła­
snym boisku ze Slavojem Czeskie 
Budziejowice 2:3, Banik Kladno 
pokonał wicemistrza CSR Sparta 
Sokolovo 4:2. Ruda Hvezda Brno 
— Banik Ostrawa 14:3, Vitkovickc 
Zelezarny — Dukla Jihleva 7:2. 
Spartak Motorlec — Banik Chomu- 
tov 3:4. Dynamo Pardubice — Spar­
tak Pilzno 3:5.

1. R.H. Brno — 25 pkt., 2. Banik 
Kladno — 22 pkt., 3. Vitkovicke 
Zelezarny — 21 pkt.

8-dniowe tournee po USA 1 Kana­
dzie. Zespół rozegra na tournee kil­
ka spotkań, powróci do swojej sie­
dziby Whitby 25 bm. i po rozegra­
niu jeszcze dwóch spotkań na wła­
snym lodowisku wyjedzie do Oslo.

składu na wszystkie te imprezy.
Zarówno Libeer (w. musza) jak 

Ould (piórkowa) oraz obaj Polacy 
z pochodzenia: Kopeć (półciężka) i 
Labaj (ciężka) wraz z całą plejadą 
swych kolegów, zasilili szeregi za­
wodowców. Trzeba będzie zaczekać 
na finały mistrzostw Francji ama­
torów. i różnych mistrzostw woj­
skowych krajowych i międzynaro­
dowych. żeby znaleźć godnych na­
stępców.

Miejmy nadzieję, że oczekują nas 
w tym kierunku raczej przyjemne

ł 
ł

i
PRAGA. W dniach 19 I 20 marca 

br. odbędą się w Pradze i Braty­
sławie 2 międzynarodowe spotkania 
reprezentacji hokejowych CSR i 
USA

PRAGA. Dotychczasowy trener 
mistrzowskiej drużyny hokejowej 
Ruda Hvezda Brno Władysław Bou- 
zek odwołany został z funkcji tre­
nera tej drużyny. Jak wiadomo 
trener Bouzek był przez trzy lata 
trenerem reprezentacji hokejowej 
CSR. Powodem jego odwołania z 
pełnionej funkcji są niepowodzenia 
drużyny w ostatnich spotkaniach.

mistrzostwami świata
IRLANDIA NIE CHCE GRAC 

W NIEDZIELE

BERLIN. W finałach mistrzostw 
hokejowych NRF zespoły rozegrały 
już po 3—4 mecze. Bez porażki jest 
jedynie obrońca tytułu EV Fuessen, 
który wygrał- trzy kolejne mecze 
ma 6:0 pkt. I st. bramek 18:7. SC 
Riessersee ma 6:2 pkt.. a Bad Toelz 

. 4:4. Następne miejsca zajmują: 
Mannheimer ERC 3:3 pkt.. Krefel- 
der EV 1:7 pkt. i Duesseldorfer EG 
0:4 pkt

t 
4
d 
ł 
i 
*

ł

HELSINKI. 5 tys. wizdów oglą­
dało w Helsinkach międzypaństwo­
wy mecz hokejowy NRD — Fin­
landia. Wynik był remisowy 2:2 
(0:0, 2:1. 0:l).

i
OTTAWA. Kanadyjska drużyna 

hokejowa Whitby Dunlops, która 
będzie reprezentowała swój kraj na 
mistrzostwach świata, wyjechała na

LONDYN. Związek Piłkarski 
Irlandii Pin. zwrócił się do 
FIFA z prośbą o nie wyznacza­
nie w finale piłkarskich mi­
strzostw świata meczów Irlan­
dii w niedzielę, Irlandczycy nie 
rozgrywają spotkań w niedzie­
lę i pragną utrzymać tę tra­
dycję w Szwecji.

CZTERECH „WŁOCHÓW" 
W REPREZENTACJI SZWECJI
SZTOKHOLM. Piłkarska re­

prezentacja Szwecji na mistrzo­
stwa świata dozna poważnego 
wzmocnienia. W Jej barwach 
znajdzie się czterech zawodni­
ków, którzy grają w zawodo­
wych drużynach włoskich. 
Szwedzkie władze piłkarskie 
zakończyły Już pomyślnie per­
traktacje z drużynami włoski­
mi w sprawie uzyskania Sko- 
glunda (Inter). SastaTasona 
(Atalanta), Lledbelma (Milan) ‘ 1 
Hamrlna (Padova).

PARYŻ. Lider tabeli lig! pił­
karskiej, Relms zmierzył się w 
niedzielę 7. jednym ze swoich 
najgroźniejszych konkurentów 
Monaco, remisując 1:1. Pozo­
stałe wyniki: Valenciennes — 
St. Etlenne 0:0 (nowy remis ze 
szłorocznego mistrza!). Nice — 
Nimes 2:0, Lille — Racing 3:1 
Seclan — Lens 3:2, Lyon —• So 
chaux 1:1. Ales — Beziers 2:0
Angers Marseille 2:1, Met?

„PRZEGLĄD SPORTOWY" 
Wydawnictwo 

„PRASA *?UKroWAw
Redaguje Kolegium w «kładzie; 

Grzegorz Aleksandrowicz (sekre 
tarz redakcji». 1 ech cergowski 
Edward strzelecki (redaktor na 
czelny), Witold Szeremeta (sekre­
tarz redakcji), Jerzy Zmarzli^ 
(zastępca naczelnego redaktora)

Warszawa, Mokotowska 24. UJ 
p. Telefony: Centrala 84241 1 8424?
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TRZY „S“ DECYDUJĄ
LONDYN. Z wielką staranno­

ścią przygotowuje się do wy­
stępów w Szwecji piłkarska re­
prezentacja Anglii, typowana 
przez większość fachowców na 
zwycięzcę tegorocznych mi­
strzostw świata. Reprezentan­
tom postawiono wysokie wyma­
gania. Każdy z nich powinien 
mieć trzy nieodzowne piłka­
rzom walory: siłę, szybkość i 
wytrzymałość. Warunki te zwa-

oraz bezpośrednie Redaktor
Naczelny t Sekretariat - 89116
Sekretarz Redakcji
Sportu 88106, M6M.

92601. Oziaf 
Redaktor

ne są przez Anglików „trzy S" 
od pierwszych liter angielskich 
słów, oznaczających te przy­
mioty: strength. speed, etami-

— Toulouse 2:1.
LONDYN. Lider piłkarskiej 

ligi angielskiej Wolverhampton 
przegrał z Blackpool 2:3 i ma 
Już tylko 5 pkt przewagi nad 
najbliższymi rywalami. Wol­
verhampton. który w końcu 
grudnia miał 8 pkt przewagi 
przechodzi spadek formy. W 
ostatnich czterech meczach 
zdobył tylko 3 pkt. mając obec 
nie 40 pkt. (Preston i West 
Bromwich po 35 . Pozostałe 
wyniki: Birmingham — Burn- 
ley 2:3, Chelsea — Newcastle 
2:1. Lelcester — Arsenał 0:1 
Luton Town — Aston Villa 3:0 
Manchester United — Bolton 
7:2, Nottingham —• Leeds 1:1 
Portsmouth — Manchester City 
2:1, Sunderland — Everton 1:1 
Tottenham — Preston 3:3, 
Westbromwich — Sheffield 3:1

PRAGA. Piłkarze Rudej Hve- 
zdy Bratysława wygrali 6 mecz 
swego tournee po Indonezji 
tym razem z kombinowana 
drużyną Padangu 5:2 (3:2).

PRAGA. W ub. tygodniu ba 
wił, w, Pradze wiceprzewodni­
czący węgierskiego związku 
piłkarskiego A. Terpltko. Te-

i 
i 
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na.
matem jego. rozmów z przed- 

. stawlclelaml sekcji piłkarskiej 
CSR było omówienie wzajem-

Naczelny przyjmuje w dni dow 
azednle w godz. (2—13.

Zdeaktuallzowane egzemplarze 
dzienników I czasopism można 
nabywać w Centrali Kolportażu 
Prasy I Wydawnictw „Ruch” - 
Warszawa, ul. Srebrna nr 12.

i
JUVENTUS ROZGROMIONY

RZYM, Sensacją ligi włoskiej 
była w niedzielę wysoka poraź- 

r ka lidera tabeli1. Juventiisu w 
) Rzymie. Drużyna z Turynu 
I przegrała z Romą L4. Nie po- 
. wiodło sle również zeszłorocz­

Adres Administracji - 
płetwo .«Prasa Sportowa**

Wydaw

•zawa, Mokotowska u. UJ p. 
8424L

War 
.. tel

ZaMady Graficzne 
„Domu Słowa Polskiego" 
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nemu mistrzowi Florentinle. 
która przegrała z Padorą 2:3. 
Pozostałe 'wyniki; Atalanta — 
Spal 0:0, Genova — Milan 1:1. 
Bologna- — Inter 2:0, Napoił — 
1 anerossl 3:1, Torfno — Samp- 
doria 4:2, Udlnc — Alessam 
dria 2:0. Verona — Lazło 1:0.

nych kontaktów, dalej rozgryw­
ki o Puchar Europy środkowej 
oraz węgierska propozycja lo­
sowania tegorocznych mi­
strzostw świata w Szwecji, U- 
stalono m. In,, że miedzy pił­
karzami Węgier I CSR odbywać 
się będą, począwszy od 1959 r.. 
spotkania międzypaństwowe re­
prezentacji L II. młodzieżowych 
i juniorów.

t

Stanowisko' trenera repre- i 
zentseji czechosłowackiej objął f 
V. Kolsky. Trener Kolsky nale- \ 
ży do starych piłkarzy Czecho- f 
Słowacji | wielokrotnie repre- / 
zentował . barwy swego kraju, f

krotnego mistrza
Giletti.

I BERLIN, Na zawodach lekkoatle­
tycznych w hali pfeil skoczył wzwyż 
1,96.

| obecnie tę decyzję. Nastąpiło to pod 
naciskiem opinii publicznej.

PARYŻ. Tytuł mistrza Francji w 
ździe figurowej na lodzę zdobył

KOPENHAGA. Sportowe władze 
duńskie, które po wypadkach na 

I Węgrzech zakazały kontaktów spor- 
| towych z Węgrami i ZSRR, cofnęły

OSLO. Nowy rekord Norwegii u- 
। stanowił w jeździć szybkiej na lo- 
। dzie Roald Aas uzyskując na dys- 
| tansie 1.500 m czas 2.13.9 min.

Z 10 zeszłorocznych amatorskich mistrzów boksu francuskiego niemal wszyscy przeszli juższeregów zawodowców. Na górze od lewej (w kolejności wag od muszej^do" lekkiej): Parcel, 
Corroyez, Ould, Younsi. Na dole od lewej (w kolejności wag od lekkopólśredniej do ciężkiej): 

Sebbane, Annez, Becu, Pastor, Rouz, Labaj

niespodzianki. Ale, nawet uwzględ­
niając sytuację najbardziej optymi­
stycznie, biorąc pod uwagę talent 
i zapal, trzeba sobie powiedzieć, że 
taki niedoświadczony debiutant nie 
ma szans w walce z groźnymi prze­
ciwnikami zagranicznymi.

W tej chudli reprezentacja Francji 
ma do dyspozycji właściwie tylko 
dwóch pewnych zawodników: 
CLAUDE SALUDENA, walczącego 
obecnie w wadze półśredniej i pól- 
nocno-afrykańską rewelację ostat­
niego sezonu w wadze lekkośred- 
nlej: AISSA HASHASA.

AFRYKANCZYCY W WARSZAWIE?

Na horyzoncie mistrzostw Francji 
można jednak już dziś wskazać kil­
ka wschodzących gwiazd. Tym ra­
zem nie są to Północno-Afrykań- 
czycy, lecz czarnoskóre dzieci dale­
kiej Afryki: Senegalu. Wybrzeża 
Kości Słoniowej i Gwinei. Po raz 
pierwszy bokserzy tych stron zostali 
dopuszczeni do udziału w mistrzo­
stwach Francji,,, u

Przebywająca od początku grud­
nia w stolicy afrykańska dziewiąt­
ka bokserów, po 4-tygndniowym 
okresie aklimatyzacji w Narodowym 
Instytucie Sportowym (INS). zade­
biutowała 5 stycznia w Mulhouse w 
walkach kwalifikacyjnych. Na 9 za­
wodników aż sześciu zakwalifiko­
wało się do ćwierćfinału mistrzostw 
Francji, a z nich zwłaszcza trzech 
pięściarzy: w półciężkiej Kamara 
N‘Faly« Djasso Boukary w półśred­
niej i Poue w lekkośrednlej wywar­
to duże wrażenie na obecnych fa­
chowcach.

Czy Warszawa ujrzy dwóch lub 
trzech Afrykańczyków? Kiedy po­
wracam myślą do mistrzostw Euro­
py 1933 r. i przypominam sobie jak 
pasjonowano się nad Wisłą osobą 
czarnoskórego mieszkańca Martyni­
ki — Antoine Martina. nabieram 
Drzekonanla. że obecność w ekipie 
Francji kilku pięściarzy, pochodzą­
cych z egzotycznych krajów afry­
kańskich, będzie dla Warszawy do­
datkową atrakcja.

Raymond Meyer

Warszawa 21.1.1958 r.

BLDAPESZT. w nledz elę zakoń­
czyły się missr.-.ostwa Węg er wjaź­
dzie figurowej na lodzie. W jaź­
dzie pojedyń.-zej kobiet tvtul m s- 
trzowski zaję'a Helga Zcellner - 
182,8 pkt (7 m ejsc) przed Ester Ju- 
rek — 18?,5 pkt (8 miejsc). W jeż- 
dzie figurowe i mę czyzn tylu m s- 
trzowski zdobył jedvnv startu|ącv 
rawodn k — Ratz — 165.1 pkt. (5 
miejsc).

BERLIN, ^wiązek Bokserski NRF 
nia duże trudności 7. zestaw is- 
niem składu reprezentacji na nie^z 
i'. Finlandią, ktury odbędzie ?ic w 
Helsinkach 2 lutego. Musiano zre-
Talii, któr: 
traktowali 
terminie

z reprezentantów

mecz
wcześniej zakon-

zespołem
n sami m 
irlandzkim.

, niespodziewanie Alant Calmat. wy j

trrdności urlopowe, a z mistrzów 
kraju nie może być bran-- pod 
uwagę zawieszony Goschka f Mem- 
hardt. który zachorował na żół­
taczkę. W tej sytuacji trudno be-

przedzając mistrza Europy i wielo- n.y 7:®SF , . . , Hnlandią.krotnppn micfr^Sl Trsnnłł *7-;_- ___ _____ .Francji Alaina

która
ostro protestowała przeciw tego ro­
dzaju szkodliwemu dla sportu i sto­
sunków m ędzynarodowych posu­
nięciu. W akcji protestacyjnej brali 

I udział czołowi sportowcy duńscy.
m. in. były rekordzista świata w 
średnich dystansach Gunnar Niel­
sen.

NOWY JORK. Rekordzista Euro­
py w biegu na 100 m Niemiec Man­
fred Germar, zaproszony został na 
zawody lekkoatletyczne, które w 
początkach czerwca odbędą sę w 
Vancouver

Trójka
polskich szpodzistów
w Troto Spreadico w Mediolanie
SEZON szermierczy 1958 r.; — 

którego czołową imprezą będą 
mistrzostwa świata w sierpniu w 
T’SA. zapowiada się bardzo atrak­
cyjnie. W kalendarzu przewidzia­
nych Jest wiele spotkań między

Gdy z zabawy wychodzi rekord świata.

I cg @ RSĘS «3 ICT

isa i lan Konrads
pływają niewiarygodnie

CZY rekord świata w pływaniu 
na 100 m dow. jest cenn ejszy 

od analogicznego rekordu na 100 m 
w biegu lekkoatletycznym? Tylko 
.ekarz-specjalista mógłuy coś kon­
kretnego na ten temat powiedz.eć. 
A może wszelkie porównania spor­
towego wysiłku w tych dwóch tak
różnych dyscyplinach są nie do
przyjęcia?

Nie zamierzam udowadniać, iż re­
kord św ata w pływaniu na 400 m 
dow. czy 800 m jest tyle wart, co 
rekord w biegu lekkoatletycznym na 
400 m i 800 m. Nie przesadzę jednak 
twierdząc, iż to. co pokazał nam 
15-letni pływak australijski łan 
Konrads, zasługuje na co najmniej 
taką uwagę i ocenę jak rekordowy 
bieg Kuca na 5.000 m.

Użycie określenia — wspaniałe, 
wieik e, fenomenalne rekordy — w 
stosunku do Konradsa jest w pełni 
uspraw edliwione, nawet bez przy­
pominania ile lat liczy sobie wie­
lokrotny rekordzista świata na naj­
cięższych bodaj dystansach pły­
wackich.

Zaledwie kilkanaście dni wystar­
czyło Konradsowi, by przyćmić sła­
wę trzykrotnego mistrza olimpij- 
sk ego i wielokrotnego rekordzisty 
świata, swego rodaka, Murray Rosę.

Dni te dały Konradsowi rekordy

880 y — 8.17,7

lisa należy do najlepszych uczennic 
w swojej klasie.

-Podobnie sić ma rzecz i z łanem. 
Wieik zwolennik historii i geogra­
fii jest prymusem wśród uczniów, 
mających tyle lat co on

Oboje posiadają doskonale wa­
runki fizyczne. lisa ma 165 cm wzro­
stu i waży -65 kg. Jest zbudowana 
bardzo harmonijnie. Jedyny defekt 
to nieco duża stopa. Oczywiście nie 
przeszkadza to w chod.eniu, a na 
pewno ułatwia osiąganie dobrych 
wyników w pływaniu, łan, bardzo 
muskularny pomimo swoich 15 lat. 
ma już 175 cm wzrostu i waży 72 kg. 
Jeden z dotychczas mniej znanych 
trenerów australijskich Forbers 
Carlile twierdzi, że „dzieciarnia” 
jest daleka od szczytu swych moż­
liwości pływackich, łan, jak wska­
zują wyn.ki na 100 m dow — 58,6, 
jest doskonałym sprinterem, a że 
może jeszcze powiększyć wytrzyma- 
ość, więc rekordy świata od 400 do 

1.500 m są w dalszym ciągu możli­
we do poprawienia.

Trener rodzeństwa Konradsów 
Don Talbot przepowiada w najbliż­
szym czasie lisie na 880 y czas po­
niżej 10 minut, a łanowi — 9 min.

Oblegany przez dziennikarzy 15- 
letni rekordzista świata na pytanie, 
kiedy zamierza poprawić rekorn 
świata na 1.500 m dow., dał najzu­
pełniej nieoczekiwaną odpowiedź:

— Poszę panów, czy to jest waż­
ne? Uważam, że męczyć się dla po-

bicia jakiegoś rekordu nie warto 
Ja pływam i trenuję wyłącznie dla 
przyjemności. A że z mojego pły* 
wan.a wynikają rekordy świata, to 
już nie moja wina!

Mistrzostwa Nowej Południowej 
Walii, oprócz rekordów lana i lisy 

“Konradsów. przyniosły nowe rekor­
dy świata na 110 y mot — W Iktn- 
són 1.03.8, poprzedni rekord należał 
do Amerykanina Yorzyka 1 wynosił 
1.03.9, a minimum wyznaczone prze' 
FINA — 1.04,0 i 220 y grzb., Mont- 
ckton 2.18,8, lepszy od minimum 
FINA o 2,2 sek.

Poza rekordami św ata warto za­
pamiętać jeszcze wiele innych do­
skonałych czasów:

kobiety — 110 y dow: Crapp — 
1.04,7 Gastelaa s (Holandia) — 1.05,1. 
Morgan — 1.05,3. 440 y Crapp ‘■■r-
4.58,2, Konrads—4.58.8, 110 y grzb 
Beckett — 1.15,6, Węgierka Eva Pa 
jor była czwarta, mając 1.20,5, 110 y 
mot: Bainoridge — 1.15.6 (rekord
Australii). 220 y grzb: Hutingford—

-- - ■ • • *--------- - Beckett—2.46.3 (rekord Australi').
2.46,3. 220 y klas: Hogan

Mężczyzn': 110 y dow:

(12 lat) —

Devitt — 
110. grzb:56,1, Chapman -----  

Monckton — 1.03.0. Hayres — i.05.3.
220 y mot: Wllkinson — 2.24,9, 220 y 
klas': Gathercole — 2 44,8.

Mistrzostwa Australii odbędą się 
15 lutego br.

Witold Duński

państwowych, międzynarodowych 
turniejów, meczów klubowych itd.

Jedną z pierwszych tego rodza­
ju Imprez będzie słynny turniej 
indywidualny w szpadzie — tzw. 
Trofeo Spreafico. Turniej ten. od­
będzie się w dniach 1 1 2 lutego w 
Mediolanie i zgromadzi na starcie 
światową elitę szermierzy w tej 
broni.

Po raz pierwszy w Trofeo Sprea­
fico wezmą udział I szpad ziść* 
polscy. Decyzje tę trzeba pochwa­
lić, gdyż udział u poważnych tur­
niejach międzynarodowych jest 
oczywiście podstawowym warun­
kiem wzrostu umiejętności na­
szych szpadzistów, a z konkuren­
cją tą wlążemy przecież duże na 
dzieje. Turniej mediolański bedzie 
bardzo silnie obsadzony, fakt, że 
wystartuje w nim. |ak zwykle, ca­
ła liczna czołówka włoskich szpa 
dzistów — świadczy o tym najle 
plej.

Zarząd PZS ustalił, że w Med‘o- 
lanie na planszy wystąpią trzej 
polscy zawodnicy — Wojciechow­
ski, Gloss • Gąsior. Wydaje się. że 
skład został dobrany słusznie. Nie 
wszyscy z trójki tej znajdują się 
na czołowych pozycjach na liście 
klasyfikacyjnej, lecz nie ma to 
większego znaczenia. Ważne, że 
przy typowaniu kandydatów na 
Mediolan zarząd PZS — wziął pod 
uwagę możliwości rozwojowe tych 
zawodników I ich ew. udział w 
reprezentacyjnej drużynie szpado 
wej, którą trzeba wreszcie skom­
pletować w sposób rozsądny.

Chcielibyśmy przecież, aby 
szpada poszła w ślady szablk a 
niewykluczone ponadto, że szpa 
clziści wezmą udział w tegorocz­
nych mistrzostwach świata.

Trólka kandydatów na Trofeo 
Spreafico — to szpadziśc* młodzi, 
legitymujący się jednak Już obe­
cnie świetnymi rezultatami 
wspaniałymi n aminkami fizyczny­
mi. Gąsior ma za sobą sukces w 
Parvżu. gdzie zdobył ub. Jesieni 
zloty medal Igrzysk Akademickich, 
Glośs — debiutujący w ub. roku 
na mistrzostwach świata —- wy 
padł z całej drużyny najlepiej, do 
chodząc do ćwierćfinału, a Woj­
ciechowski — ma na koncie na 
rok 1956 — tytuł wicemistrza 
świata juniorów, a za rok ubiegły > 
— tytuł mistrzowski zdobyły w 
Warszawie oraz międzynarodowe 
wicemistrzostwo Wiednia Ciężka 
próba na mediolańskich planszach 
przyda się więc tej trójce bardzo.

dzie skompletować dostatecznie 
silny zespól nie tvlko na mecz z
..... -..... ale również na drugie 
spotkanie z Irlandią (21 lutego w 
Dublinie).

Do Helsinek zostali przewidzia­
ni: Hoinberg (rez. Braun). Bittner 
(Hennemannt, Bley (Krammer), 
Herper tBIey II), Wagner (Jaesch- 
kei. Kaeding (Mahlberg). Kienast 
(Dielt), Radzik (Mada», Krenz (Mil- 
denberg), Pautz (Dietrich).

BUDAPE5ZT. 15 państw zgłosiło 
się dotychczas do mistrzostw 
świata w pingpongu, które odbę­
dą się w marcu w Budapeszcie!

BERLIN. Z okazji 60-lecia miej- 
scoweco klubu Duesseldorf SV 98. 
gościła w Duesseldorfie kobieca re­
prezentacja pływacka Amsterda­
mu, która wygrała spotkanie 58:38 
pkt. W czasie zawodów dwa do­
skonałe wyniki uzyskał}» pływacz­
ki holenderskie Troost i Debbor. 
Troost przepłynęła 100 m motyl­
kiem w 1.16,8, a Debbor uzyskała 
na tym samym dystansie stylem 
grzbietowym czas 1.13,8 Najlep­
szym rezultatem Niemek był czas 
12.36.1, którym ustanowiły one 
rekord kraju w sztafecie 4 x 200 m 
klasycznym.

GARMISCH. Pogoda wyraźnie nie 
sprzyja bobsleistom, którzy rozpo­
częli próbne treningi przed mi­
strzostwami świata w Garmisch- 
Partenkirchen. Temperatura, do­
chodząca do 3 stopni powyżej zera, 
rozmiękczyła tor i musiano prze­
rwać trening już pierwszego dnia 
po 20 przejazdach. Ponadto uszko­
dzeniu uległa jedna z krzywych.

Na torze w Ga-Pa trenuje obec­
nie 12 osad niemieckich z obu czę­
ści kraju oraz trzy dwójki amery­
kańskie. Najlepszy czas dnia uzy­
skała mistrzowska osada NRD
Roesb. Hammer 1.31,25. Z Ame-
rykanów najlepszy wynik osiąg­
nęła osada byłych mistrzów świa­
ta Benham, Martin — 1.32,48.

Ekipa amerykańskich bobsleistów 
przybyła już na mistrzostwa świa­
ta do Garmisch. W zespole USA 
znajdują się byli mistrzowie świa-
ta: Benham (1950 
(1953).

Na bobslejowych 
świata w Garmisch

r.) i Johnson

mistrzostwach
--------- .. —...... — widzowie będą 
mieli do dyspozycji 10 trybun u- 
mieszczonych na zakrętach toru.
Bilety na trybuny są b. drogi* 
Jednorazowe miejsce siedzące k< 
sztuje 20 marek (ok. 5 dolarów).

Na narciarskich
trasach
i skoczniach

PARYŻ. W miejscowości Megeve 
rozegrano doroczny slalom o pu­
char słynnego narciarza francuskie­
go Emila Allais. Zdecydowane zwy­
cięstwo w obydwu przejazdach, ro- 
zegranych w ciągu dwóch dni. od­
niósł Austriak Ste.gler — 1.59.5 min. 
przed Francuzem Gacon 1.51.8 1 
Szwajcarem Brutdacherem 1.55,2. 
Pierwszy przejazd obejmował 39 
bramek, drugi — 51.

BERLIN. W drugim dniu nar­
ciarskich mistrzostw NRF w kon­
kurencjach klasycznych, które od­
bywają się w Willingen. rozegrano 
bieg kobiet na dystansie 7.5 km. 
Tytuł mistrzowski zdobyła Gertruda 
Spiekermann (Neuastenberg), uzy­
skując czas 42,55 min.

RZYM. Na olimpijskiej trasie w
Cortina rozegrano zjazdowy.
w którym zwyciężył Włoch Alberti, 
bijąc wynikiem 2.45,0 rekord trasy 
należący do Sailera.

PRAGA. W Wysokiej nad Jezio­
rem odbyły się eliminacyjne zawo­
dy narciarzy CSR w skokach. 
Pierwsze miejsce zajał Bulin — 
227.5 (73.5 — 72). 2. Remza — 218.5 
(70—73), 3. Jebavy — 206,0 (73,5—65t5).
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Stadion Dynamo
w Moskwie

przeobrazi się
w halę sportową

i 

c

ł 
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Liczba rekordów podwoi a’ę. jeśli 
zważymy, iż c-asy osiągnięte przez 
Konraasa na dystansach yardowych, 
są lepsze od rekordów świata w od­
ległościach metrowych. Dotychcza­
sowe rekordy na 200 m, 400 m i 800 
m wynos ą; 2.05,2, 4.27,0, 9.19,2. Py­
tanie tylko, czy Międzynarodowa 
Federacja Pływacka (FINA) za­
twierdzi rekordy metrowe, bite na 
Pływalniach yardowych.

Zatrzymałem s ę n eco dłużej przy 
[an Konradsie, ale tu wielkim gło­
sem □ sprawiedliwość woła jego 
siostra, lisa Konrads: pisaliście ty­
le o 13-lelnich gwiazdach holender­
skich, napiszcie teraz, źe i ja mani 
13 lat... Trzynaście lat oraz rekord 
świata na 880 y. — 10 17.7. drugi wy­
nik w świecie na 440 y — 4.58,8 i po­
konanie mistrzyni olimpijskiej Lor- 
raine Crapp!

Rzeczywiście I Trudno o tym zapo­
mnieć. lisa i łan Konrads, d ieci 
lekarza dentysty, Łotysza, osiadłe­
go w Australii przed 6 laty, rozpo­
częli 5 lat temu treningi w basenie 
Bankstown w Sydney, a dziś są 
sławni na całym a wiecie. Nie przy* 
puszczając prawdopodobnie ile szu­
mu narobili w prasie sportowej, 
chodzą spokojnie do szkoły, gdzie 
uczą się bardzo dobrze, mimo że 
wiele czasu poświęcają swej ulubio­
nej rozrywce — pływaniu, 
lisa wyróżnia się szerokimi zainte- 
resowanlami. Pasjonuje ją chemia 
historia, uczy się chętnie Języka 
francuskiego, a w wolnych od nau­
ki I pływania chwilach gra... w ho- 
kela I zajmuje się filatelistyką. W 
Junior High School w Marnkville.

Konrads, trener 
i świata. O bly-, ps„

Bkawicznej karierze młodziutkich pływaków w artykule obok Fot. Afchlwum „PS

* MOSKWA. Moskiewski sta- 
5 dion Dynamo ma otrzymać 
p dach i przeobrazić się w naj- 

większą halę sportową świata.
\ śmiały ten projekt jest już w 
r stadium szczegółowego opra- 
f cowania.
i Do pracy nad konstrukcją 
A dachu na stadionie Dynamo, 
\ zaproszeni zostali najlepsi ra- 
7 dzieccy architekci. Według 
i) zgłoszonych dotychczas propo-i? Zg{O5ZOnycu piupu- $
A zveji, dach wzniesiony zosta- 4 
\ nie przy użyciu elementów 
Y metalowych, żelazobetonu i z 
l szklą. Szczególnie ciekawy jest 1) 

v projekt Akademii Budowni- * 
ctwa i Architektury zakładają- 

a cy. by dach ten przybrał for- 
\ mę olbrzymiej kopuły. O ile 
P propozycja zostanie zreallzo- 
i wana, ilość miejsc na trybu- * 
\ nach stadionu zwiększy się z t 
V 60 do 80 tysięcy. V

Inni architekci moskiewscy 
$ proponują, by stadion pokryć A 
A składanym dachem ze szkła. \ 
\ który w lecie mógłby być roz- ? 
r bierany i zdejmowany.

Po przebudowie, pod dachem 
stadionu można będzie rozgry- a 

a wad mecze piłkarskie i zawo- ’ 
\ dv lekkoatletyczne, oraz spot- f 
$ kania hokejowe i w jezdzie fi- 
i) aurowej na lodzie. Ponadto \
\ ezynnn bedzie otaczajaca boi- r
f sko główne 400-metrowa bież- ?
() nia. $

Przebudowa stadionu ukort- i 
J czona zostanie w ciągu naj* 
\ bliższych dwu lat.


